i | 
P >Р] 


Redakcja, ul. Mochnackiege' l. 48 tel 253.79 | 
Administracja ні. Mochnaekiego i. 48 „ 292-46 
| Wydział egłeszeń, Prenumerata, al. Zi- 
merewieza |. 10 „ 246-34 
Drukarnia вї, Mochaackiego |. 48 „ 292-46 
TEENE 5 сс O z ВНР ES ә! 


Cena egz. 15 gr. 
Rok VIII. 


LONDYN, 3. 10. 
DOR WŁOSKI GRANDI UDĄŁ SIĘ DZIś 
W POŁUNIE DO FOREIGN OFFICE I 


(PAT). AMBASA- 


ZAKOMUNIKOWAŁ OFICJALNIE, ŻE 
WOBEC GROŹNEJ POSTAWY, ZAJĘ. 
TEJ PRZEZ  ABISYNJĘ, NACZELNE 
DOWÓDZTWO WOJSK WŁOSKICH W 
ERYTREI PODIEŁO DZIAŁANIA WOJ. 
SKOWE W KIERUNKU АР. 
WEDŁUG OSTATNICH INFORMA- 
СҮ], OTRZYMANYCH W LONDYNIE, 
ADUA JEST SILNIE BOMBARDOWANA 
PRZEZ SAMOLOTY WŁOSKIE, 
PARYŻ 3. 10. (PAT) WEDŁUG DO- 
NIESIEŃ AGENCJI HAVASA, OPERA- 
CIE WOJENNE ROZPOCZEŁY SIE PAN 
KIEM 3 PAŹDZIERNIKĄ ON BOMBAR. 


DOWANIA ADUJ I KILKU INNYCH 
MIEJSCOWOŚCI. W TEJ LICZBIE 
MIASTA ADIGRAT, 

WŚRÓD LUDNOŚCI CYWILNEJ 


JEST WIELU RANNYCH. 

BITWA W OGADFNIF ROZWIJA 
БЕ. MOBILIZACIJA POWSZECHNA W 
ABISYNII ZOSTAŁA OGŁOSZONĄ DZIŚ 
PRZEDPOŁIIDNIEM. 

GENEWA 3. 10. (PAT) CESARZ 
ABISYNJI ZAWIADOMIŁ LIGĘ NARO- 
DOW, ŻE WŁOSI BOMBARDOWALI 


Sekretarjat rednkeji przyjmuje strony od 12.13 j 17-18. Nadesłanych rękopisów nie zwraca się. 
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ADUĘ Z SAMOLOTÓW І PROTESTUJE | 
PRZECIWKO AKCJI WŁOSKIEJ. 
RÓWNOCZEŚNIE NĄDESZŁO DO 
LIGI NARODÓW PISMO MUSSOLINIE- 
GO, GŁOSZĄCE, ŻE WOBEC MOBILI- 
ZACJI POWSZECHNEJ SIŁ  ABISYŃ. 
SKICH ZMUSZONY BYŁ POLECIĆ NA- 
CZELNEMU DOWÓDCY WOJSK W А. 
FRYCE - WSCHODNIEJ WYDANIE 
WSZELKICH ZARZĄDZEŃ SAMOOBRO 


Zwołanie Rady 


GENEWA, 3. 10, (PAT). Prezes Ra" | 
dy Ligi Narodów w związku z obecnem ! 
stadium konfliktu włosko  ab'syńskiego | 
zwołał Radę Ligi ia sobotę, godz. 10.30 | 
rano. 

Komitet 13:tu, który zbiera słę dziś 
popołudniu, będzje prace swę kontynu" 
ował. 

LONDYN. 3. 10. (PAT). Min. 
Eden wyjechał do Genewy, 

PARYŻ, 3. 10. (РАТ). Premjer 
Laval wyjedzie prawdopódOBiiie * do 
Genewy dopiero w niedzielę  wieczo- 


NY PRZED MOŻLIWYM ATAKIEM. 


ZARZĄDZENIA TE MOGĄ ОВЕЈ- | 


MOWAĆ ZAJĘCIE NIEKTÓRYCH PUN 
KTÓW STRATEGICZNYCH. 
POPOŁUDNIU ZBIERA SIĘ KOMI- 
ТЕТ 13-TU, Z PROTESTU  ABISYŃ- 
SKIEGO MA WYNIKNĄĆ, żE BOMBAR 
DOWANIE ADUI POZIĄGNĘŁO ZA SO- 
BĄ PEWNĄ LICZBĘ RANNYCH I STRA 
TY. BOMBARDOWANIE TO TRWA. 


Ligi Narodów 


m. 
MADRYT, 3. 10, (PAT). Pomimo 
natychmiastowego zaprzeczenia ze 
strony kilku ministrów, w kuluarach 
Izby krąży pogłoska, jakoby Anglja 
zwróciła się do rządu hiszpańskiego o 
zezwolenie na wykorzystanie hiszpań- 
skich baz morskich przez okręty angiel- 
skie. 

W dniu wczorajszym we wschod- 
niej części Cieśniny Gibrałtarskiej od- 


re 


były się ćwiczenia pancerników brytyj: 


skich przed atakami lotniczemk 


A tymczasem dyplomaci radzą... 


„Dodatnie momenty w sytuacji”... 


PARYŻ, 3. 10. (PAT). Jak podaje | ją pozostać na Morzu Śródziemnem na 


agencja Havasa, stały kontakt pomię- 
dzy Paryżem, Londynem i Rzymem po- 
zwolił stwierdzić od 2.:ch dni pewną 
liczbę dodatnich momentów w sytuacji 
powstałej wskutek konfliktu włosko- 
abisyńskiego. 

Wprawdzie na temat wczorajszej 
rozmowy Lavala z ambasadorem wło- 
skim brak wiadomości, to jednak z do- 
brego źródła podają, iż podczas tej 
rozmowy ambasador włoski ponowił 
wobec Layala zapewnienie rządu wło- 
skiego, iż w żadnym razie rząd ten nie 
podejmie inicjatywy w Europie. 

Włochy prowadząc „nadal swą eks- 
pedycję w kierunku Abisynji, zamierza- 


Eenarz Abisynji 


stanowisku Ścisłej obrony i nie uczynią 
nic, o ile sankcje zastosowane do nich 
ograniczą się do dziedziny gospodar- 
czej i finansowej. 

jeżeli chodzi o sankcje, to sprawa 
ta była w Genewie przedmiotem Wy- 
miany poglądów pomiędzy delegacjami 
francuską i brytyjską. Zgodzono się na 
to, że sankcje te byłyby wprowadzane 
stopniowo, chociaż nie ustalono do- 
kładnego terminu dla poszczególnych 
etapów. 

Sądzą naogół „że sankcje te rozpo- 
częłyby się od odmowy kredytów. na- 
stępnie wprowadzonoby zakaz zaopa- 
trywania Włoch w surowce, a w szcze- 
gólności w surowce niezbędne dla prze- 
mysłu wojennego. W każdym razie za- 
gadnienie nie zostało całkowicie wyjaś- 
nione. 

Wszystko pozwała mniemać, że 
Mussolini wie o zamierzonym mechani- 
zmie sankcyj, co zwiększa znaczenie 
zapewnień udzielonych ponownie wczo- 
raj przez ambasadora włoskiego. 

Z drugiej strony, ponieważ sankcje | 
mają być zbiorowe, trzeba będzie o- 
siągnąć jednomyślność Rady Ligi Na- 
rodów, a ponieważ Francja nie chce 
zaniechać akcji pośredniczącej, wydaje 
się, że ewentualne sankcje przynaj- 
mniej w dłuższym okresie czasu nie bę- 
dą zbyt surowe i że niebezpieczeństwo 
komplikacyj na Morzu Śródziemnem 
włano być usunięte. 

Ogólnie rzeczy biorąc, wysiłki rzą- ” 


dów: angielskiego, francuskiego i wio- 
skiego, są zgodne i zmierzają do „zlo- 
kalizowania konfliktu w Afryce wschod- 
niej, 

RZYM. 3. 16. (PAT) Ogłoszono tu 
następujący komunikat urzędowy: 
Rozporządzenia o ogólnej mobilizacji 

w Abisynji wydane pod presją wojow- 
niczego i napastniczego ducha, panu- 
lącego wśród dowódców i szeregowych, 
którzy oddawna domagali się wojny 
przeciwko Włochom, stanowi bezpośre- 
dnią i natychmiastową grożbę dla wojsk 
włoskich w obu kolonjach_ 

‚ Grożba ta jest _ spotęgowana przez 
fakt, że stworzenie strefy neutralnej 
motywowane przez Addis Abebę spe- 
cjalnemi względami stanowi tylko ma- 
newr strategiczny obliczony na ułatwie- 
nie przygotowań agresywnych wojsk 


Abisyniji. 
Chodzi tu o agresję krwawą i usta- 
wiczna — udowodniona w memoriale 


włoskim — na którą Włochy wystawio- 
ne były ciągle w ostatnich latach kilku- 
dziesięciu. 

Agresja ta przybrała obecnie na roz- 
miarach. АБ’ uniknąć groźnych niebez- 
pieczeństw i zadośćuczynić elementar- 
nym wymogom bezpieczeństwa należało 
działać niezwłocznie. 

W konsekwencji raczelne dowództwo 
wojsk włoskich w Erytrei otrzymało roz 
kaz podiecia akcji. 

Oddziały włoskie znajdują się w sta- 
nie zajmowania niektórych pocyzyj wy- 
suniętych poza linie włoskie. 

ADDIS ABEBA 3. 10. PAT) Rząd 
Abisynji zaprzecza pogłoskom jakoby w 
pobliżu góry Mussa doszło do walk. 


Oficjalne ogłoszenie kroków wojennych 


Миз от 


Stanowisko St. Zjednocz, 


LONDYN, 3. 10, (PAT). Na temat 
stanowiska Stanów Zjednoczonych w 
емепшаіпут konflikcie wtosko - abi- 
syńskim, korespondent  waszyngioński 
„Morning Post" pisze, że stanowisko 
to jest jasne i gdyby ze strony Londyny 
zwrócono się w tej sprawie do Stanów 
Zjednoczonych, to Waszyngton odpo- 
wiedziałby: Zarówno napastnik, jak i 
ofiara muszą być traktowani jedna- 
kowo. 

Ta zasada zostałą przyjęta w usta- 
wie o neutralności, uchwalonej przez 
kongres tego lata. Rząd Stanów Zjedn. 
już podjął pewne kroki w interesie za- 
bezpieczenia pokoju. 

Ustawa Johnsona jest ściśle prze- 
strzegana, aby zapobiec zaciąganiu po- 
życzek przez Włochy. Banki importowe 
i eksportowe odmawiają pomocy eks- 
рогісгот, pragnącym wywozić do 
Włoch, роғатет stosowana jest presja 
moralna, aby powstrzymać kredyt pry- 


і watny oraz wywóz materjału wojenne. 


go, mimo, iż embargo urzędowe nie 
istnieje. 


Japonja neutralna 


TOKIO, 3. 10. (PAT). W związku 
z wiadomościami o przekroczeniu gra- 
nicy abisyńskiej przez wojska włoskie, 
agencja Rengo komunikuje  półoficja|- 
nie, że zasadnicze stanowiska Japonii 
pozostaje niezmienione. 

W razie wybuchu wojny, Japonja 
pozostanie neutrainą. Ewentualne za- 
stosowanie przez Ligę Narodów sank. 
cyj, w myśl art. 16 paktu nie może wią- 
zać Јаропјі, która ma pełną swobodę 
działania. 


Meksyk protestuje... 


MEKSYK, 3. 10. (PAT). W związa 
ku z wiadomościami о wkroczeniu 
wojsk włoskich do Abisynji, Izba Re- 
prezentantów uchwaliła jednomyślnie 
rezolucję, wzywającą proletarjat całego 
świata „do zbuntowania się przeciwko 
zbrodniczej akcji kapitalizmu, którego 
wojny są fatalnem nastepstwem,* 


Str. z. 
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Pod komendą zięcia Musselinieso 


JAK ROZPOCZĘŁA SIĘ WOJNA W ABISYNII: 


? 


Nieustanny grzmot armat na froncie. 


BERLIN 3. 10, (PAT) Dzienniki tu- 
tejsze w pierwszych wydaniach popołu- 
dniowych przynoszą wiadomość o wkro 
czeniu włoskich odziałów wojskowych 
па terytorium Abisynii. 

Wojska włoskie rozpoczęły wymarsz 
dziś rano na krótko po wschodzie słoń- 
ca, wkraczając na terytorjum Abisynji. 

Do południa przekroczono w 4-ch 
miejscach rzeke graniczną Mared. Wy- 
marsz oddziałów wojskowych poprze- 
dził przygotowawczy ogień artyleryiski, 
dział dalekonośnych kalibru 8 cali, skie- 
‘омапу na tereny położone na północ 
od Adui i ludigratu. 

Równocześnie nad terytorium Abisyn- 
Ji ukazaja sie włoska eskadra lotnicza, 
złożona 7 9-ciu samolotów typu Capro- 
ni pod dowództwem hr. Ciano, włoskie- 
go ministra propagandy — zięcia Mus- 
soliniego, bombardujac gęściej zalu- 
dnione osiedla abisyńskie.. 

Jest to słynna cskadra „la desperan- 


лт = AR зешш" 
Po pierwszym biuletynie wojennym 


Adua w gruzach 


Lwów, 4 października. 

Jak donoszą z placu boju, flota po- 
wietrzna Włoch dokonała ataku lotni- 
czego na miasto Adua „które obrócone 
zestało w gruzy. 

Adua, zwana także Adowa, leży w 
północnej części Abisynji w prowincji 
Tigre, której iest głównem miastem. 
Leży na wysokości 1760 m. na równi- 
nie, zamkniętej od wschodu łańcuchem 
wysokich gór, pozbawionej drżew i po- 
krytej trawą. Niegdyś była Айма świet- 
nem ogniskiem przebrzmiałej dziś kul- 
tury, O czem Świadczą tylko dawne 
pomniki, a raczej ich zwaliska. 

Miasto, które liczy około 7000 
mieszkańców, wyłącznie chrześcijań i 
niewielu kupców wyznania mahometań- 
skiego, przedstawia ważny ośrodek 
przemysłowo - handlowy w północnej 
części kraju, a zwłaszcza ze względu 
па niewielkie oddalenie od granicy i od 
morza. Adua jest głównym rynkiem 
zbytu dla bawełny i wyrobów bawełnia- 
nych oraz drzewa cedrowego. Od upad- 
ku -dawnej rezydencji królów etjopskich 
w oddalonem od Aduy o 16 km. Axum 
uchodzi Adua za główny ośrodek han- 
dlowy północnej części kraju, jest bo- 
wiem najważniejszą stacją między Мо. 
rzem Czerwonem i kolonją włoską Ery- 
treją a bogatą prowincją Amharą. 

Południowa część miasta założoną 
została na kilku wzgórzach. Ulice bar- 
dzo ciasne i nadzwyczaj brudne, domy 
zbudowane przeważnie z kamienia. 

W pobliżu Aduy widoczne są jesz- 
cze po dzień dzisiejszy zwaliska klasz- 
toru Jezuitów, wydalonych z Abisynji 
w ХУП stuleciu, 

Nieznaną jest bliżej baza floty po- 
wietrznej włoskiej, założonej w Ery- 
treji .W każdym razie od głównego 
portu włoskiego w tej Ко!опјі, Massaua 
— odległość Aduy wynosi około 180 
km., podczas gdy w kierunku wschod- 
nim od granicy włoskiej około 160 km. 

W przeszłości z miejscowością 
Adua związana jest wielka klęska, ja- 
ką w czasie wojny włosko - abisyńskiej 
poniósł tam w lutym 1896 r. gen. Ba- 
ratieri. 


Drugi wiceprezydent 
m. Łodzi 


WARSZAWA 3. 10 (PAT) Minister 
Spraw Wewnętrznych działając na pod- 
stawie art. 73 ustawy samorządowej 
z 23 marca 1935 r. powołał vana Anto- 
niego Pączka na stanowisko tymczaso- 
wego wiceprezydenta miasta Łodzi. 


—— 


| 
RZYM, 3. 10. (PAT). Prasa pot 


i ta“, używająca oznaki bojowej w for- 

mie trupiej czaszki na skrzyżowanych 
piszczelach. 

Według iskrowych depesz, wojska 
włoskie dotychczas nie napotkały na ża- 
Чеп opór Abisyńczyków. Echa wybuchu 
bomb i granatów dałekonośnej artylerii 
włoskiej napełniają `; olbrzymiem pro- 
mieniu pograniczne tereny Abisynji. 

Obaj syno ie Mussoliniego uczestni- 
czą w wyprawie eskadry w charakterze 
pilotów. 


RZYM 3. 10. (PAT) Urzedtuwo demen 
tują tu wiadomość, o zbombardowaniu 
przez Włochv centrów abisyńskich, za- 
mieszkałych przez kobiety i dzieci. 

ADDIS ABEBA 3. 10. ‹РАТ) Rozkaz 
cesarza o ogólnej mobilizacji był odczy- 
tany dzisią: rano o godz. 11-еј w sali 
tronowei pałacu cesarskiego. 

RZYM 3. 10. (PAT) Wiadomość o 
przekroczeniu granicy przez wojską wło- 
skie podana została przez prasę w nad- 
zwyczajnych wydaniach, które zostały 


Aoollo 


DYMSZA 


Dziś największa bomba śmiechu obecnego sezonu! 


ADO LF 


jako meska Caibi w filmie “ 
те wszółudz'ałem a s ó w „Wacuś 

ekranu polskiego: Andrzejowska, Marr, Ćwi. 
klińske, Grabowski, CHóR DANA i i. 
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rozchwyłane przez publiczność. 

ADDIS ABEBA 3. 10. (PAT) Копѕш 
włoski w Adua opuścił miasto incognito 
onegdaj. Ras Seyoum, gubernatot pro- 
wincji Tigre, kazał go zatrzymać, b$ 
zapewnić mu bezpieczeństwo. 

ADDIS ABEBA 3. 10. (PAT) Praw- 
dopodobrie jeszcze w ciągu dnia dzi- 
siejszego poseł i członkowie poselstwa 
wołskiego otrzymają paszporty, a jutro 
wyjadą dziś z Add:s Abeby do Dżibuti 

Przypuszczają, iż Włosi zaatakują 
jutro na wszystkich frontach. W Addis 
Abebie obawiaj. się ataku lotniczego. 

LONDYN 3, 10. (РАТ) Młody lekarz 
Kenneth Bixton wraz z mafżonką wyje: 
chał do АБіѕупјі, gdzie obejmie kierow- 
nictwo nad szpitalem misji szwedzkiej 
w Harrarze. Bixton zabiera ze sobą po- 
ważny ładunek lekarstw o środków o- 
patrunkowych, 


Co sądzą w Paryżu? 


„Nie należy obawiać się komplikacyj: 


PARYŻ 3. 
vasa donosi: 

W Paryżu przyjęto wiadomość o roz 
poczęciu działań nieprzyjacielskich w A- 
b:synji. W kołach dyplomatycznych zaj- 
mują się wyłącznie dalszym rozwojem 
sytuacji przed Ligą Narodów. Ogólnie 
przypuszczają, iż sankcje polegające na 
odmowie kredytu i zakazie wywozu, bę- 
dą dosyć długotrwałe. 

W razie przedłużenia się działań nie- 
przyjacielskich w Afryce wschodniej, 
byłyby rozpatrzone sankcie bardziej 
szerokie, których określenia i zastosowa- 
nie byłoby zależne od · jednomyślności 
Rady Ligi, Żadne z państw nie myśli 
obecnie, o zaproponowaniu np. blokady 
gospodarczej Włoch. Decyzja w tej 
sprawie mogłaby zapaść jedynie na pod- 
stawie јейпоту51перо postanowienia 
Rady Ligi. 

Pomirno rozpoczęcia działań nieprzy- 
jacielskich , które wniosły naprężenie do 
sytuacji międzynarodowej, nie należy o0- 


10 (РАТ) Agencja Ha- 


gi, 


becnie obawiać się żadrych komplika- 
cyj międzynarodowych, zważywszy, iż 
Włochy wykazują pewne umiarkowanie, 
a Anglja, dąży jedynie do zastosowania 
sankcyj zbiorowych. p 

PARYŻ, 3. 10. (PAT). Giełda pa- 
ryska w środę zareagowała ogólną 
zniżką papierów na wypadki politycz- 
ne. Renty straciły od 0.25 do 0.60. 

Prasa finansowa ostrzega koła gieł- 
dowe, aby nie ulegały zbyt nerwowym 
nastrojom. 

RZYM, 3. 10. (PAT). Dzienniki z 
odcieniem goryczy komentują artykuł 
paryskiego „Temps“, oznajmiający, że 
w razie jednomyślnej uchwały Rady Li- 
Francja przyłączy się do innych 
państw, celem wzięcia udziału w sank- 
cjach. 

Zdaniem „Piccolo“, słowa te ozna- 
czają, że Francja zdecydowała się już 
przyłączyć do sankcyj pod jednym tyl- 
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Włochy w wojennym Szale 


daje następujące szczegóły o przebiegu 
walnych zgromadzeń faszystowskich, 
które odbyły się wczoraj w całym kraju. 

W  Medjolanie niezliczone tłumy 


ludności zebrały się na PI. Katedral- 


nym, gdzie wysłuchały mowy Mussoli. | 


niego przez radjo. Tłumy rozeszły się, 
wznosząc okrzyki na cześć wodza. Mia- 
sto było udekorowane i iluminowane. 

W Turynie na PI. Carlo Alberto 
zwołał ludność 90-letni dobosz, wete- 
ran walk o zjednoczenie Włoch. 

W Genui około 200 tys. ludzi słu- 
chało mowy Mussoliniego na Placu 
Zwycięstwa. 

W Neapolu wystrzały z armat o- 
znajmiły o Adunacie. Tłumy zebrały się 
na PI. Plebiscytowym, poczem ро wy- 
słuchaniu mowy Mussoliniego udały się 
przed pałac królewski. gdzie zgatowa- 
ły entuzjastyczną manifestację następ- 


cy tronu, który ukazał się na balkonie. 

W Ankonie główne zgromadzenie 
odbyło się wokoło Pałacu Liktorskiego, 
poczem odbył się pochód, który rozwią- 
zał się przy Pomniku Zwycięstwa. 

We Florencji zgromadzenie odbyło 
się na trzech głównych placach. Uro- 
czystości zakończyły się złożeniem hoł- 
du władzom wojskowym pod siedzibą 
dowództwa korpusu. 

. W Palermo tłumy zebrały się na 
Forum Italicum. Po przemówieniu Mus- 
soliniego ludność defilowała przed pre- 
fektem -oraz przed przedstawicielami 
władz wojskowych i partyjnych. 

W innych miastach włoskich Adu- 
nata miała również przebieg imponują- 
cy. Zgromadzenia odbyły się także w 
kolonjach afrykańskich. W Trypolisie 
tłumy faszystów wysłuchałv тому Mus- 
soliniego na Pl. Zamkowym, 


| 
| 
| 
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ko warunkiem, że sankcje te przedsię= 
wzięte będą przez wszystkich. Z dal- 
szych wywodów „Temps“ wynika po: 
nadto, — pisze „Piccolo“, — że Fran- 
cja gotowa byłaby zasadniczo wziąć 
udział w akcji przeciw Włochom zanim 
Liga Narodów powzięłaby jednomyślną 
uchwałę w sprawie sankcyj. 

PARYŻ 3. 10. (PAT) Nie otrzymano 
tu dotychczas urzędowej wiadomości w 
sprawie żądania Negusa wysłania ри- 
bernatora Somali francuskiego celem 
stwierdzenia posuwania się wojsk wło- 
skich. 

Decyzja tego rodzaju, jak zaznacza 
Agencja Havasa, mogłaby być powzieta 
dopiero po omówieniu sprawy przez Ra- 
dę Ligi, 

Pozatem zadanie gubernatora byłoby 
prawdopodobnie trudne wobec złego wy- 
tyczenia granicy. 

ADDIS ABEBA 3. 10. (PAT) Kon- 
sulowi włoskiemu Debramarcos udało 
się dotrzec do Nilu. 

Przybycie jego do Addis Abeby 8ро- 
dziewane jest w końcu tygodnia. 

Oczekują również przyjazdu konsula 
włoskiego z Dessie. 

Niema natomiast wiadomości о Коп- 
sulu włoskim w Magalo. 

NOWY JORK 3. 10. (PAT) W związ 
ku z wczorajszą mową Mussoliniego 
ważniejsze papiery straciły na giełdzie 
od 1 do 5 dolarów :a akcji. 

Na rynku zbożowym w Chicago za- 
znaczyła się znaczna zwyżka cen do- 
chodząca do 5 centów na buszii. 

Akcje fabryk broni stoją w dalszym 


ciągu słabo. Na kanadyjskim rynku zbo- ' 


żowym również zanotowano zwyżkę. 


Oświadczenie N emiec 


RZYM, 3. 10. (PAT). Ambasado: 
Rzeszy przy Kwirynale, von Hasse, od- 
był wczoraj rozmowę Z Mussolini 
O przebiegu jej nie wydano żadnego 
komunikatu. 

Tutejsze koła niemieckie przypusz= 
czają, że w toku rozmowy ambasadot 
niemiecki oświadczył Mussoliniemu, że 
stanowisko Rzeszy niemieckiej wobec 
konfliktu włosko . abisyńskiego nie ú- 
legło żadnej zmianie. 


Zarządzenia Grecji 


ATENY, 3. 10. (PAT). Linje okrę- 
towe greckie wydały połecenie kapita- 
nom należących do nich okrętów, by 
nie przyjmowali ładunków z Włoch. 

Okręty handlowe greckie na Dale- 
kim Wschodzie otrzymały rozkaz po- 
wrotu via Przylądek Dobrej Nadziei, a 
nie przez Kanał Suezki. 

Towarzystwa ubezpieczeniowe poa- 
niosły opłaty od ubezpieczeń transpor. 
tów, kierowanych do miejscowości, są- 
siadujących z wodami terytorialnemi 
włoskiemi i egipskiemł, 

—т 
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Nr. 274. 


„KURJEKĆ z бта 4 pazdziernika 1935 
-a A nz 


8tr. З, 


„Najpotężniejsza demonstracja w dziejach rodzaju ludzkiego” 


Wielka mowa Mussoliniego do wgzystkich Włochów na Świecie 


cem, jednym duchem i jedną wolą. Dzi- | gliby sądzić, że jest inaczej, oświadcza- 
siejsza demonstracja oznacza zupełne i ; jąc, że ludzie tacy nie wiedzą czem są 
całkowite zesoolenie, istniejące pomię- ' Włochy faszystowskie z r. 1935, Stwier- 


RZYM 2. 10. (PAT) Deszcz przesiał 
padać. Niebo wypogadza się. Nad mia- 
stem nisko krążą eskadry samolotów 
nepeiniając powietrze warkotem moto- 
tów. Wszystkie domy udekorowane Są 
flagami i znakami _ faszystowskiemi. 
Gmachy państwowe zostały iluminowa" 
he mimo jasnego dnia. Na rogach ulic 
і na placach głośniki radjowe, wokół 
których gromadzą się tłumy przechod- 
nłów, transmitują przebieg uroczystości 
w całym kraju oraz nadają marsze i 
melodje patrjotyczne. 


W stolicy rozlepiono odezwę i hasła 
bojowe. Wszystkie sklepy, biura i fa- 
bryki zostały zamknięte, Ulice przepei- 
Шопе są ludźmi, którzy opuszczają war- 
sztaty, Na placu weneckim zebrał się 
tłum, który wpatruje się w balkon pa- 
łacu weneckiego, gdzie ukaże się zape- 
wne Mussolini. Przez mrowie ludzkie z 
trudem przeciskać się mogą samocho- 
dy z aparatami filmowemi i fotografi- 
cznemi. Syreny wyją. O godz. 17. min. 
15, sekretarz partji faszystowskiej wy- 
dał przez radjo dyspozycje tyczące się 
zgromadzeń, oznajmiając. że w Rzymie 
Główne zgromadzenie winno być przy- 
gotowane na godz. 18. min. 15 na placu 
weneckim. н 


O godzinie tej rozpocznie się w са- 
łych Włoszech druga faza „Adunate”. 
Ulicami Rzymu ciągną coraz liczniejsze 
zwarte oddziały czarnych koszul zmie- 
rzając na poszczególne miejsca zbiórek, 
W radjo rozbrzmiewa marsz „Айу“, 
poczem słychać pieśń „Zwycięstwo jest 
nasze. '. 


O godz. 18.30 Mussolini wygłosił z 
balkonu pałacu weneckiego wielką mo- 
wę do kilkuset tysięcznych tłumów fa- 
szystów, którzy zebrali się na placu we- 
neckim i przyległych ulicach. Mowa ta 
transmitowana była przez radjo na ca- 
łe Włochy. 


Zwracając się na wstępie do Wło- 
chów całego świata, by słuchali jego 
słów. Mussolini stwierdził, że w tej u- 


ioczystej chwili 20 miljonów Włochów 
zebranych jest na wszystkich placach 
kraju. Jest to — mówił Duce — naipo- 
tężniejsza demonstracia znana w dzie- 
jach rodzaju ludzkiego. 20 miijonów 
Włochów ożywionych jest jednem ser- 


Zestawienie 33 Loterji 


3 wygr. po zł. 100.000 


(Nr. 59861, 84575, 10305) zł, 
2 еў раен. СЮ zł. 40.000 
10 wygr. po zł. 10.000 zł. 100.000 
22 wygr. po zł. 5.000 zł. 110.000 
48 wygr. po 21. 2.500 zł. 120.000 
54 wygr. po zł. 2.000 zł. 108.000 
84 wygr. po zł. 1.000 zł. 84.000 


i mniejsze nasumęokoło zł. 


Razem około zł, 3.200.000 
trzy miljony dwieście tysięcy 


oto wyniki gry u 


WOLANOW 


A teraz spieszcie już po losy I. klasy 34 Loterji. Zamiejscowym wysyła się 


1322 


dzy Włochami i faszyzmem. 
W ostrych słowach zwrócił się na- 
stępnie mówca przeciw tym, którzy mo- 


Мыш се 


2.338.000 


natychmiast po otrzymaniu zamówienia. 
Korespondencje prosimy kierować: 


J. WOLANOW, Warszawa, Marszałkowska 154 Konto PKO. 18814. 


Ciągnienie 18 października. 


Dwa posiedzenia gabinetu brytyjskiego 


Mobilizacja opinii angielskiej przeciw Włochom 


LONDYN, 2. 10. (PAT). Działal. 
ność gabinetu brytyjskiego była dzisiaj 
niezwykle ożywiona, co musiało spra- 
wić wrażenie, że chwila jest bardzo po- 
ważna. Dzień rozpoczęły | 

dwie bardzo wymowne audjencje 

u króla, który przyjął najpierw mi- 

nistra spraw zagranicznych sir Sa- 

muela Hoare'a, następnie ministra 
wojny lorda Halifax'a. 

Po tych dwóch audjencjach, które 
poniekąd nadały działalności rządu W 
dniu dzisiejszym specyficzne zabarwie- 
nie, rozpoczęły się O godz. 11-tej przed- 
południem obardy gabinetu „w których 
uczestniczyli wszyscy jego członkowie. 
Obrady te trwały 2 godziny. 

Posiedzenie dzisiejsze gabinetu u- 
jawnić miało poza wszelką wątpliwość, 
iż linja postępowania delegacji bryłyj- 
skiej w Genewie nie będzie zmieniona 
i że gabinet brytyjski w dalszym ciągu 
konsekwentnie trwa przy Swojem АШЫ 
nowisku opanowywania śe an Ы а: 
sko „ abisyńskiego przy САКОШ ma 
Życiu tych możliwości, Jakie 
pakt Ligi Narodów. . 

Członkowie gabine 
Stępnie sprawozdania ў 
и К sir Samuela ZEE 
temat rozmów dyplomatycznyć a ен 
Paryżem a Londynem. Wobec w A 
tej jednomyślności pogladów 
gabinetu, uznać miano, 12 te 

narazie zbytecznem jest Селт 

zgóry jakichkolwiek @есугур je я 

miast udzielić miano е sr 

pełnomocnictw  premjerowi Fa w 

win'owi do powzięcia Дер, i 

wypadkach niecierpiących 2% Бе 

Zdecydowano również, aby r 

powagi chwili ministrowie nie Se" 


tu wysłuchali na- 
ministra Spraw 


dalali się z Londynu i by gotowi 
byli do zebrania się na każde za- 
wołanie. 

W godzinach popołudniowych pre- 
mjer Baldwin zwołał drugą naradę, w. 
której nie uczestniczyli wszyscy człon- 
kowie gabinetu, lecz 

tylko przedstawiciele pewnych o- 

kreślonych resortów, a mianowi- 

cie: minister spraw zagranicznych 
sir Samuel Hoare wraz z ze stałym 
podsekretarzem stanu w Foreign 

Office, Vansittardem, wszyscy trze] 

ministrowie obrony, a więc mini- 

ster lotnictwa, minister wojny i mi- 

nister marynarki wraz z szefami 

swoich sztabów, kanclerz skarbu, 
minister handlu i minister kolonij. 

Na Downing Street przed domem 
premjera Baldwin'a, w którym odby- 
wały się narady członków gabinetu, w 
ciągu całego dnia gromadziły się wiel- 


kie tłumy. Na giełdzie londyńskiej za- 


Depesza Negusa 


GENEWA, 2. 10. (PAT). Sekre- 
tarz generalny Ligi Narodów otrzymał 
od cesarza Abisynji depeszę następu- 
jącej treści: 

„W celu powiadomienia Rady i 
członków Ligi Narodów donosimy, że 
wojska włoskie naruszyły granicę Abi. 
synji w okolicach góry Mussa Alli w 
prowincji Aussa między wspomnianą 
górą a francuskiem Somali i usadowi- 
ły się na terenie Abisynji, przygotowu- 
jąc pozycje wyjściowe dla szeroko za- 
krojonego ataku. 

Bliskość tej okolicy od morza i łat. 
wość dostępu poprzez terytorjum fran- 
cuskiego kraju Somalisów pozwoliłyby 


| niane w niej terytorjum 


= —. 


panował nastrój minorowy i aczkolwiek 
nie było żadnych cech paniki, to jednak 
był zupełny zastój i ze wszech stron 
słychać było głosy, że 

sytuacja jest istotnie poważna. 

Nastrój ten wzmaga się z godziny 
na godzinę, zwłaszcza wobec otrzyma- 
nych 2 Rzymu wiadomości о mobiiiza- 
cji faszystowskiej we Włoszech i in- 
nych wiadomości mniej lub więcej ści- 
słych, dotyczących inwazji wojsk wio- 
skich na terytorjum АБіѕупјі. W Lon- 
dynie kursują nawet wiadomości, że 
wojska włoskie są już w pobliżu Aduy. 
W kołach rządowych wskazują nawet 
na możliwość zwołania Rady Ligi Na- 
rodów w ciągu najbliższych dwóch lub 
trzech dni celem rozstrzygnięcia spra 
Wy, kto jest napastnikiem i przejścia do 
procedury z art. 16 paktu Ligi Naro- 
dów, o ile wiadomości o inwazji wło- 
skiej na terytorjum Abisynji sprawdzi- 
łyby się. 


do Ligi Narodów 
Radzie Ligi bądź to na wysłanie obser- 
watorów, bądź też na stwierdzenie 
przez władze kolonji francuskiej So- 
mali naruszenia terytorjum abisyńskie- 
go. (—) Haile Selassie." 

Powyższa depesza mimo ,że wspom- 
nie posiada 
granic ściśle określonych, wywołała w 
kołach Ligi Narodów dość silne wra- 
żenie, szczególniej w związku z wiado- 
mościami o dzisiejszem przemówieniu 
Mussoliniego. Przemówienie to komen- 
towane jest w kołach Ligi jako zapo- 
wiedź bliskiego rozpoczęcia kroków 
wojennych. 


"mh 


dziwszy dalej, że przeznaczenie to zbli- 
ża się coraz prędzej. oraz że w ostatnich 
czasach rytm historji stał się niemożli: 
wy do zatrzymania, Mussolini oznajmił, 


adech | 


CHEMICZNE 55, 


WARSZAWSKIE I RBORATORJUM 


żę armja włoską nie sama maszeruje do 
swego celu, lecz armji tej towarzyszy 
44 miljony Włochów. Ci którzyby chcie» 
liby sprzeciwić się Włochom i odmówić 
im miejsca pod słońcem, spotkają się z 
narodera włoskim zwartym i zjednoczo- 
nym. 

Również wobec Abisynji uprawiały: 
Włochy politykę cierpliwości w ciągu 
lat 40. Dziś jednak dość tego (głośne 
okrzyki entuzjazmu). Tymczasem w Lis 
dze Narodów zamiast uznać %łuszne рга» 
wa Włoch,. mówi się o sanktjach. Ja je- 
dnak — mówił Mussolini — nie chcę 
wierzyć, by prawdziwy naród francuski 
mógł przyłączyć się do sankcyj przeci- 
wko nam. 

6.000 poległych w bonaterskim ata- 
ku pod Blign  poruszyłoby ziemię, pod 
którą są pochowani. Bez uzyskania na- 
macalnego dowodu. że jest inaczej, nie 
sądzę również, by prawdziwy naród 
angielski chciał wprowadzić Europę na 
drogę katastrofy w obronie narodu a- 
frykańskiego i barbarzyńskiego, który 
nie jest godny ludów europejskich. 

Jednakowoż nie możemy nie brać 
pod uwagę tego, co może nastąpić ju- 
tro. NA SANKCJE GOSPODARCZE OD- 
POWIEMY NASZĄ DYSCYPLINĄ, ZA- 
'CIŚNIĘCIEM PASA, POŚWIĘCENIEM 
SIĘ I WYRZECZENIEM. NA ŚRODKI 
WOJENNE ODPOWIEMY ZARZADZE- 
NIAMI NATURY WOJENNEJ. NA AKTY 
WOJNY ODPOWIEMY AKTAMI WOj- 
NY ( Burzliwe okrzyki entuzjazmu). 
Naród dbający o swój honor i swą przy- 
571056 nie może ustąpić, nie może zająć 
innego stanowiska. 

W obliczu całego narodu włoskiego 
raz jeszcze biorę na siebie święte zobo- 
wiązanie, że uczynię wszystko by kon- 
flikt kolonjalny nie zamienił się w kon- 
flikt europejski. Nigdy przedtem naród 
włoski nie okazywał tyle siły i charakte- 
ru. Przeciw temu narodowi ośmielaią się 
mówić o sankcjach. Włochy proletarjac- 
kie i faszystowskie Włochy z Wietkiej 
wojny i z pod Vittorio Veneto stoją w 
pogotowiu. 

Sowa te przyjęte zostały przez tłu- 
my okrzykami entuzjazmu. па które 
Mussolini odpowiedział następująco: 
okrzyki te niech dotrą drogą podniebną 
do naszych żołnierzy w Afryce wscho- 
dniej. Niech staną ѕіе pokczeniaja 
dla przyjaciół, a przestroga dla nieprzy» 
iaciół. Okrzyk Włoch dzisiejszych jest о- 
krzykiem sprawiedliwości i okrzvkiem 
zwycięstwa, w 

Po tem przemówieniu, wysłuchanem 
przez ludność całych Włoch i przyjętem 
przez ма z gorącym entuzjazmem, se- 
kretarz partji faszystowskiej oznajmił 
że „Adunata generale" zostałą zakoń- 
czona. Sekreiarz partji wzniósł na za.» 
konczenie okrzyk na cześć Mussoliniego 


Str. 4. 


2 października rb. w sali konferencyj- 
nej Ministerstwa WR. i OP. pod prze- 
wodnictwem ministra Jędrzejewicza od- 
bylo się pierwsze posiedzenie Państwo- 
wei Rady Oświecenia Publicznego w 
nowym składzie, poświęcone zagadnie- 
niu programów liceów ogólnokształcą- 
cych. 

W posiedzeniu wzięli udział: ks. 
wiceminister prof. Żongołłowicz, wice- 
minister prof. Chyliński, metropolita 
Dyonizy, generalny superintendent ks. 
Bursche, ks. Płoskiewicz, ks. Noryskie- 
wicz, prof. Schorr oraz pp. Kolanko, 
Machowski, Pawłowski, Siciński, Drze- 
wiecki, prof. slawroczyński, Rutkowski, 
Czystohorski, Kwiatkowski, Dąbrowski, 
prof. Estreicher, prof. Pieńkowski prof. 
Nitsch, prof. Weiss, prof. Viveger. Soł- 
ten, Ostrowski, ks. Milk, Grzegorzew- 
ska, Ambroziewicz Каѕрегомісгома, 
prof. Antoniewicz, Jaworska, prof. 
Schramm, prof. Zakrzewski, rektor Ma- 
kuch, Śliwowska, wiceprezydent war- 
szawy Pohoski, Jahoda - Żółtowski, 
prof. Morawski, płk. Gilewicz „prof. Mi- 
chałowicz, огах kuratorzy okręgów 
szkoinych, dyrektorzy departamentów 
i wyżsi urzędnicy Ministerstwa. 

Obrady zagaił minister W. jędrze- 
jewicz, wzywając obecnych do uczcze- 
nia przez powstanie i minutę ciszy pa- 
mięć Marszałka Polski, Józefa Piłsud- 
skiego. 

Następnie p. Minister powitał Radę 
Oświecenia Publicznego w nowej ka- 
dencji, zaznaczając, że pierwsze jej po- 
siedzenie przeznaczył dla omówienia 
*'doniosłej sprawy programów liceów o- 
gólnokształcących, które za niespełna 2 
lata będą wprowadzone w życie. Po- 
święcając kilka słów pracom puprzed- 
niej Rady, wspomniał p. Minister o 
działalności śp. profesora Mikułowskie- 
go-Poinorskiego, którego pamięć obec- 
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Z ŻAŁOBNEJ KARTY 


ŚP. LUCJA Z HEINISCHÓW 
GAYCZAKOWA 

Po ciężkich zmaganiach z cierpie- 
mami fizycznemi, odeszła w zaświaty 
śp. Łucja z Heinischów  Gayczakoówa 
wdowa po šp. Stanisławie podsekretarzu 
stanu W. R. i O. P.. 

Јако kobieta — głodnych karmiła, 
"nagich odziewała i bliźnich swych ko- 
„chała, jako żona, daia szczęście naj- 
szlachetniejszemu z ludzi, chlubie Lwe- 
ма śp.  wiceministrowi Stanisławowi 
Gayczawowi, jako Matka dała swym 
dzieciom wiary światłość wiedzy pozna- 
nie i umiłowanie ziemi ojczystej. W jej 
obronie walczą w r. 1918 2 synowie 
Kazimierz inwalida woj. i Stanisław. 
Przedtem przeszła gehennę niewoli śp. 
Męża i wieści o jego zaginięciu. Wv- 
chodząc тата? szła nietylko za рсре- 
dem miłości, lecz. i szlachetnych rysów 
śp. Męża. Pochodziła z Morew -z zasłi- 
onej tamriszej rodziny, a poszła ża 
Nim zasymilewana pojęcian:. p'zejęta 
ideją umitowań Tego niezlomnego i nie- 
ustępliwego Kresowca, i dlatego stano- 
ууа ów piękny typ Matki Polki. 

Musiała znosić przebłyski Szczęścia 
i radości, lub bólu i rezygnację, Wnio- 
sła w dom Męża pracę, skromność i nie- 
zmierną prostotę i w tym duchu cho- 
wała swe dzieci. 

I można do Niej dostosować te sło- 
wa Tomasza z Kempis, „a jednak nikt 
bogatszy, nikt możniejsz” nikt swobod- 
niejszy. jako ten, który nainiżej się sta- 
wi, wszystkiego się wyrzekł i zanarł się 
sam siebie“. Zmogły Ją ciężary i trudy 
życia i rozłąka — więc poszła tam, skąd 
niema powrotu. 

Niech śpi spokojnie w tej ziemi — 
którą ихосПа!а, 

Pogrzeb odbędzie się 4 Бп. о godz. 
3.0] z krypty Kość. ОО. Beruardynów 
na cm. Łyczakowski dó grobowca ro- 
dzinnego. 

Cześć Jej pamięci! (о) 
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Pierwsze posiedzenie Państw. Rady Oświecenia Publ. 


Dyskusja nad programem liegów ogólno-kształcących 


WARSZAWA, 2. 10. (PAT). Dnia | ni uczcili przez powstanie. Kończąc swe 


przemówienie, minister  Jędrzejewicz 
podkreślił wagę, jaką przywiązuje do 
wypowiedzeria się przedstawicieli na- 
szego świata kulturalnego w tak waż- 
nej sprawie, jak treść programów naj- 
wyższego stopnia szkoły średniej ogól- 
nokształcącej. 

Przed rozpoczęciem dyskusji dyrek- 
tor departamentu szkolnictwa  ogólno- 
kształcącego, Mendys, oświetlił zasady, 
na których oparty został projekt wy- 
tycznych programowych i scharaktery- 
zował założenia. 

Pierwszy wziął udział w dyskusji 
delegat Akademji Umiejetności prof. 
Estreicher, który w dłuższem przemó- 
wieniu wypowiedział swoje poglądy na 
koncepcję przyszłego liceum  humini. 
stycznego. podkreślając jednocześnie 
celowość metod pracy, zastosowanych 
przez Ministerstwo w przedstawionym 
do dyskusji projekcie. 

Następnie całość tematu obrad o- 
mówił z pedagogicznego punktu widze- 
nia profesor Uniwersytetu lózefa Pił- 
sudskiego, Nawroczyński. Zkolei prze. 
mawiali: profesor Uniwersytetu Po- 
znańskiego dr. Schramm, który podkre- 
Ślił „że wyższym uczelniom nietvle cho- 
dzi o iłość wiadomości ucznia, ile o je. 
go kulturę i  umiejetność logicznego 


NT. 214: 


myślenia. P. Machowski ujął zagadnie- 
nie liceów od strony organizacyjnej P. 
Drzewiecki domagał się większej ilości 
wydziałów licealnych i takich metod na- 
uczania, któreby czyniły z liceum szko- 
łę wychowującą. Rektor Pieńkowski 
wypowiedział postulaty senatów poli- 
techniki i uniwersytetu w Warszawie. 
Fonadto wzięli udział w dyskusji: dyr. 
Ambroziewicz oraz pp. Goetel, Weiss. 
Jastrzębski — w związku z postulata- 
mi sztuki, oraz rektor Nitsch, płk. dr. 
Gilewicz, E. Dąbrowski, Jaworska i 
prof. Antoniewicz, który mówił o za- 
gadnieniu selekcji w liceach i przygo- 
towaniu zespołu nauczycielskiego. 


Po wyczerpaniu listy mówców udzie. i 
lił wyjaśnień dyrektor departamentu, 
Mendys, poczem minister W. Jędrzeje- 
wicz w krótkiem przemówieniu podsu- 
mował przebieg obrad orsz podkreślił 
ich znaczenie dla daiszych prac progra- 
mowych Ministerstwa. Na zakończenie 
odczytano wolne wnioski. które wpły. 
nęły od członków Rady, m. in. w spra- 
wie nadania praw magisterskich dla 
Wolnej Wszechnicy w Warszawie oraz 
w sprawie sytuacji budżetowej resortu 
oświaty. 

Minister W. jędrzejewicz zamknął 
posiedzenie Rady o godz. 20 min. 45. 


SUPERIOR 
SPLENDID 


TS TE A 
ZANIM KUPISZ 


оа 19—2000 m. 


fal od 19 — 2000 m. 


RYGA, 2. 10. (PAT). Z Kowna do- | 
noszą: Wprowadzenie ograniczeń wa- 
lutowych wywołało tu wielką konster= 
nację. 

Nowa ustawa o obrocie walutami 
zagranicznemi przewiduje, że tranzak- 
cje wałutami lub innemi zagranicznemi 
środkami płatniczeimi prowadzić może 
tylko Bank Litewski lub instytucje 
działające na zasadzie jego plenipoten- 
cji. Jako środki płatnicze w stosunkach 
z zagranicą uważane. są złote i srebrne 
monety „papiery wartościowe, czeki, 
przekazy, weksle i noty. Wywóz środ- 
ków płatniczych zagranicę jest dozwo- 
lony za specjalnem pozwoleniem komi- 


SZCZYT 
RADJOWEJ DOSKONAŁOŚCI 


JUBILEUSZOWA PRODUKCJA ELEKTRIT 


luksusowy odbiornik 
wszystk'3 prądy (stały 


chluba konstrukcji, epokowy odbiornik oktodowo-binodowy 
wyrównanie zaników, sześć obwodów strojeniowych  Żakres 


RADJOODBIORNIK — POSŁUCHAJ AUDYCJI 


„pFOTO-RADJO-PALACE" 


Lwów, pl. Mariacki 8 tel. 86-08 (Gmach *prechera) 


m wprowadzi ograniczenia walutowe 


trójelsktrodowy, trzyzakresowy na 
i zmienny). Zakres fal 


sji walutowej, która notaben2 
stała jeszcze dotychczas utworzona. 
Kurs zagranicznych środków  płatni- 
czych ustala Bank Litewski. Przedsię- 
biorstwa i osoby prywatne winny zapo- 
trzebowania walut zagranicznych zgło- 
sić w ciągu 5 dni do Banku Litewskie- 
go .Kupcy prywatni, towarzystwa han- 
dlowe, kooperatywy oraz związki inne 
w ciągu 5 dni, wszyscy zaś inni w cią- 
gu 15 dni od dnia wejścia w życie tej 
ustawy winni zakomunikować Litew- 
skiemu Bankowi o posiadanych zapa- 
sach, oraz zapotrzebowaniach walut 
zagranicznych i środkach płatniczych. 


nie 20- 


OSTATNIE WIADOMOŚCI Z MIASTA 
Osobliwe widowisko... 


Jamierzone na pogrzebie demonstracje komunistyczne 


1 

(a) W godzinach wieczornych ху 
dniu wczorajszym od kaplicy Anatomii | 
przy ul. Piekarskiej przeciągał ulicami 
śródmieścia w kierunku wl. Janowskiej 
i cmentarza dziwny pogrzeb bez krzyża 
i księdza, przyczem za zwłokami, złożo- 
nemi na katawanie postępowało około 
300 osób. wśród nich wogromnej czę- 
ści młodzież żydowska bojga płci z 
trzeciej dzielnicy 

Był to pogrzeb Grzegorza Mychala 

komunisty, robotnika budowlanego, 

zmarłego ną gruźlicę. 

Grzegorz Mychal, Rusin, odgrywał 
w tutsiszym światku komunistycznym 
szerszą rolę a „azwisko. зро: wypłynęło 
ostatnio па amach ргаѕу w maju Dr., 
gdy w zacisznem iego mieszkaniu na 


spełzły na niczem 


Kleparowie przytrzymano zebranych pro | 
wodyrów komunistycznych. Mychal, | 
który od dłuższego czasu chorował na 
grużlicę po Кики tygodniach ze względu 
du na stan zdrowia wypiuszczony Z9- 
s'el na wolną stopę a zapadając coraz 
bardziej na zdrowiu. zakończył onegdaj 
życie na sali szpitalnej. 

Wbrew woli rodziny, która cheiała 
mu przygotować chrześcijańską ostatnią 
przysługę, komunistyczni prowodyrzy u- 
rządzili mu wczoraj 

„bezbożniczy pogrzeb”. 
W czas.e, gdy karawan znachodził się 
na pi. Halickim, 

komunista Menachem Blaustein wy- 

puścił w powietrze gołębia z zczer- 

woną wstążka w celu demonstra- 


Podziekowanie 


Wszystkim, którzy w dniach wielkie- 
go smutku współczuli z nami l wzięli 
udział w pogrzebie ś. p. Marcina Siuty, 
а w szczególnośc! Generalnej Dyrekcji 
Koncernu Naftcwego „Маі оро! Ка", 
WpPanom Е. Aremowi i В. Klimkowi oraz 
Kolegom, Koleżankom, Przyjacwiom і 


Znajomym — składamy z głębi serca 
płynące podziękowanie. 
20816 ŻONA i DZIECI, 


| E с 

U nerwowo chorych i cierpiących psy- 
chicznie łagodnie działająca natuialna 
woda gorzka Franciszka-Józefa przyczy- 
nia się do dobregc trawienia, daje spo- 
kojny, wolny ca ciężkich myśli sen, 1114 


Powrót M/S „Piłsudski" 


GDYNIA, 2. 10. (PAT). M/S „Рій 
sudski“ wraca z Ameryki 8 bm. Pod- 
czas postoju w Gdyni w dniach 8 i 9 
b. m. od godz. 14-tej do 18-tej trans- 
atlantyk będzie dostępny do zwiedza* 
nia za opłatą i okazaniem dowodu oso- 
bistego. Zebrana suma zostanie obró- 
сопа na budowę świetlicy im. Marszał 
ka Józefa Piłsudskiego dla marynarzy 
rezerwistów. 


OSTATNIE WIADOMOŚCI SPORTOWE 


Turniej siódemkowy 


LWÓW, 2. 10. (PAT). Wczoraj. w 
środę, rozegrana została na boisku Cy- 
tadeli trzecia runda piłkarskiego turnie- 
ju siódemkowego. Niemal wszystkie 
spotkania miały przebieg bardzo 2а: 
cięty i w wielu wypadkach zakończyły 
się wynikami, remisowemi. 

Przebieg poszczególnych 
był następujący: 


meczów 


Świteź III — Ukraina I 0:0. 

Ukraina Ш — Lwowianka 7 1:0 
(120). 

ZZK. — Rekord 0:0. 

Świteź I — Ukraina II 0:0. 

Pogoń I — Jedenastka 2:0 (0:0). 

Ukraina I — Drugi Sokół 1 1:0 


(0:0). 
Hasmonea I — Rekord I 1:1 (1:0). 
ZZK. — Świteź Ш 1:0 (0:0). 
Dziś w czwąrtek o godz. 14.30 na 
boisku Cytadeli rozegrane zostaną roz- 
grywki ćwierć - finałowe i pół . finało- 
we. Program przedstawia się następu- 
jąco: 
Godz. 14.30: Ukraina П — Świteź I. 


Godz. 14.50: Lwowianka II — Re- 
kord І. 

Godz. 15.10: Jedenastka — Ukra 
ina І. 


Godz. 15.30: Hasmonea I — ZZK 

Godz. 15.50: Zwycięzca meczu 
Lwowianka II — Rekord ze zwycięzcą 
meczu Ukraina II — Świteź I. 

Godz. 16.10: Zwycięzca meczu Je- 
denastka — Ukraina I ze zwycięzcą 
meczu Hasmonea | — ZZK. 


cyjnym. 
Gołąb nie frunął w powietrze, lecz o» 
siadł na bruku a Blaustein w kilkana- 
ście minut póżniej za kratkami przy ul, 
Jachowicza. 

Gdy ла cmentarzu, który pokrywał 
już mrok wieczoru nad grobem zebrani 
poczęli demonstrować, 
policja rozprószyła komu::nistyczną „ри- 

bliczność". 

W przyszłości celem uniknięcia kary- 
godnego zakłócania spokoju cementarne- 
go. tratowania grobów itp. należałoby w 
podobnych wwvpadkach przepuścić na 
cmentarz jedynie rodzinę a przed tymi, 
którzy przychodzą tam w celach dė- 
monstracyinych . zamknąć cmentarną 
bramę 
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Wywiad z premierem 


Pulk. Slawek o wyborach i przyszłych lzbach 


w W PE Polskiej“ 
zoraj dawno zapowi | 
Premierem Sławkiem na temat wego 
parlamentu | wyborów, Z wywiadu tego 
cytujemy szereg najbardziej jnteresuj 

cych fragmentow:; aa 7003 

Na podłożu złych 
a „NI+WCTZYGy sę zie CDyczaje, 
Ы нд Р ма Szcze- 

; m. 4-0 SIĘ uwydatniiy, 

kobiecy, bowiem Frei A уле: i 

z ytucyjna, stwarza tylko ogólne 

y regulujące, a żywy człowiek 
к je wypełnia. 

a on nietylko swoje umiejętności 
A= Pracę, lecz także i swoje oblicze 

W ramy Konstytucji, jaż w założeniu 
złej, partje wniosły wsyo:zawodniciwo 
między sobą o doraźną popularność i o 
głosy wyborców. 

Prześciganie się w obietnicach stało 

, Się metodą podstawową. 

W tej atmosferze człowiek nawet prze- 
ciętnie przyzwoity zaczynał myśleć, że — 
jeśli on też nie pójdzie na drogę demago- 
gli i oklamywahia wyborców, to — zo- 
stanie we współzawodnictwie z innymi 
pob.ty. Nie chciał być pobitym — więc 
postępować tak, jak inni, a wkrótce prze- 
stawać rozumieć tę prosią prawdę, że 
skoro kłamstwo і oszustwo dyskwalifi-. 
kują człowieka w życiu prywatnem — to 
nie mogą go podnosić w działalności pu- 
blicznej.... 

Zdawało mi się, że postawienie zasa- 
dy, iż to wyborcy sami według swego 
uznania mają określać, do kogo żywią 
największe zaufanie, musi wykluczać agi- 
towanie kandydata za sobą. 

Sadziłem, że reklamowanie siebie i 

napraszanie się o zaufanie — jest 

tak niesmaczne, iż samo przez się 
powstrzyma ludzi od zabiegania na 
swoją korzyść. Lecz tu się właśnie 
ujawniło, jak te dawne obyczzje wy- 
borcze jeszcze oddziałują na rozumo 
wania kandydatów. Wielu z nich 
miało obawę, że jeśli oni nie będą 
agitować, a inni będą, to ci inni ich 
pobiją. 
Nie wiem czy ten, kto agitacją na swoją 
korzyść współzawodnika pokonał, sam 
na tem dobrze wyszedł. Na głosach mo- 
że zyskał... 

Ale czy zyskał istotnie na szacunku 

w oczach innych ludzi, a nawet swo- 

ich własnych? 
Następnie premier Sławek przeszedł do 
omówienia swoich poglądów na przy- 
szłe zby. 

Chciałbym, aby w Izbach znalazł swój 
walor jeden probierz: — słowo „nie przy 
stoi“, To słowo dużo może. Rozumie je 
żołnierz, który w ciężkich chwilach boju 
wie dla siebie ,że nie przystoi być tchó-. 
rzem; rozumie je lotnik, który siada na 
maszynę pomimo, że jekieś złe myśli do- 
kuczają, — 

musi je rozumieć poseł, który © pra- 

wach Rzeczypospolitej ma stano- 

Wi.. 
Chciatbym, aby parlament stał się celo- 
wem i potrzebnem ogniwem w mecha- 
niżmie organizacji Państwa. Na to jednax 
trzeba przedewszystkiem, aby praca lzb 
był żna į rzeczowa. 

4 сй о nie sposób było uzyskać 
łam, gdzie poseł chciał ciągle wykazać, 
iż cha wyłącznie o interesy swoich wy- 
borców, o interesy klasy lub stery spo- 
łecznej przez siebie repicar denpi 
Prow adziło to do tego że wygłasza! mo- 

а 1 że będą podobały 
wy, o których sądził, że ` ra 
się jego wyborcom, że interesowa 4 
tylko takiemi sprawami, które — uwa «а 
— że będą wśród nich popularne, 1 =— м 
rezultacie nie troszczył SIę SAY оета: 
stępstwa pociągnęłoby za ЗЧ А 
dzenie w życie tego, CO ЕО. ważną 
stwa go nie obchodził, i “ЖОО 
tylko Буға jego popie ino 
CÓW... 


ukazał się 


zasad organizacji 


go nierozumie- 

posła zauważyć Śr 

można tu i ówdzie w przebiegu му и 
Często jeszcze takie lub inne 
zacje czy olek Fez 
wadzić swoic 
олшеп, że będą oni кал Теп 
ich cząstkowych interes seł po- 
dawny system myślenia, że Ро 


KR RE 
Daj grosz na LOPP. 


przykłady te 


аана ор РЬ 
EA 
— 


winien tylko jednostronne interesy 
reprezentować, musiałby obniżyć 
zarówno poziom prac Izb jak i ich 
autorytet. 
Na tej drodze Izby bardzo łatwo mogłyby 
nawrócić do metod agltacyjno - demago-. 
gicznych, które były powodem upadku 
ich znaczenia... 

Drugim czynnikiem, który zabijał rze- 
czowość pracy 120 — była manja długich 
przemówień. Niesłychanie rzadko zdarza» 
ły się mowy, których Izby mogiy wysłu 
chać z uwagą. Normalny stan rzeczy — 
to było: zapełnianie się ław poselskich 
na głosowanie, i uciekanie 7 sali, gdy 
mówca ukazywał się na trybunie. 


Chodzi mi więc o interes samych Izb. 
Przecież nie można prowadzić obrad 
tak, aby nikt nie był w stanie przy- 

stuchiwać im się. 


„Jako środek praktyczny widział- 
bym ograniczenie przemówień z trybuny. 
Niech poseł przemawia stojąc ze swego 
miejsca. Pozatem w imię dobra samej 
Izby — marszałek Izby i ogół poselski 
winien mieć możność obrony przeciwko 
nieokiełznanemu gadulstwu... 


| = Najgroźniejsze dla samych posłów 
| są naciski o protekcję it. zw. interwenjo- 
wanie w sprawach prywatnych różnych 
ludzi. Jest to zło straszne. Prowadzić ono 
musi do przyznawania — wbrew zasa- 
dzie sprawiedliwości — przywilejów róż- 
nym proszącym tylko dlatego, iż są na- 
tarczywi i dokuczają. 
Im bardziej stanowczy będzie zakaz 
protekcji czy t. zw. interwencji w 
sprawach osobistych, tem ławiej bẹ- 
dzie samym posłom bronić się od na- 
iegań petentów. 


A jeśli kto nie będzie zdolny tym naci- 


skon się przeciwstawić, to niech założy” 


sobie biuro pisania podań, ale z mandatu 
niech zrezygnuje. 

Przynajmniej nie będzie demoralizo- 

wał administracji państwowej..." 

Na zakończenie premier Sławek zazna 
czył, że — jego zdaniem — 

prawo zgłaszania  interpelacyj w 

Sejmie nie powinno być ograniczane, 
tak jak w ubiegiych Sejmach. Pozatem 
zaś premier Sławek wypowiedział się za 
tworzeniem regjonalnych grup posłów 
w Sejimie. 


Wschód czy Zachód 


Ewolucja współczesnych Chin 


Agencja prasowa „Fides“ zamiesz. 
cza ciekawy artykuł o stosunkach we- 
wnętrznych w Chinach, w którym wy- 
kazuje, że istotną przyczyną chaosu w 
społeczeństwie chińskiem w dobie о- 
becnej nie są w rzeczywistości walki 
pomiędzy poszczególnemi generałami, 
ani grasujące po różnych okolicach 
bandy rozbójnicze, stanowiące nieraz 
prawie małe armje. 

„Kryzys w Chinach — pisze a. 

gencja „Fides“ — jest przede- 

wszystkiem natury intelektualnej, 
duchowej i społecznej“. 

Objawy kryzysu duchowego i kon- 
fliktów wewnętrznych, jakie dziś prze- 
żywa dusza chińska, dają się zauwa- 
żyć na każdym kroku. Zwłaszcza pra- 
sa jest wyrazem tego stopniowego 
przeobrażenia, jakiemu ulega psychika 
Chin dzisiejszych. Porusza ona z wiei- 
kiem przejęciem i powagą rozmaite 
problemy aktualne, jak kwestja rodzi- 
ny, praw kobiety, oraz zagadnienia ‚2 
dziedziny filozofji, jak wolność уз, 
istnienie przeznaczenia, Opatrzności, 
doskonalenie się i świętość itp. 

Przeobrażenia, dokonujące się O. 
becnie w Chinach są niezmiernie Ч? 
niosłe ze względu na przyszłość Райѕ- 
twa Środka. Świadczą one, że 

nowe pokolenie powoli, lecz stop- 

niowo dążą ku zerwaniu wielu 

tradycyj i więzów, które poprzez 

długie wieki stanowiły mur, od: 

dzielający Chiny od cywilizowa- 
nych krajów Zachodu. 

Synowie potrochu poczynają SIĘ 
buntować przeciwko autokratyzmowi 
głowy rodziny, uświadamiając sobie 
prawo, jakie ma każdy człowiek do 
rozporządzania swoją osobą, córki, Wy 
dawane zamąż przez ojca lub opieku- 
na wbrew swej woli i uczuciu w wieku, 
gdy dziewczynki myślą jeszcze о za- 


Produkoj 


„FOTO 


ją dzieła prawnicze, w których szuka- 
ją wyjścia i odpowiedzi dla swych nie- 
śmiałych jeszcze marzeń o wolności i 
samodzielności, dzieci występują z 
protestem przeciwko wielożeństwu oj- 
ców itp. 

Istnieje jeszcze jedno poważne źró- 
dło i przyczyna przemiany wewnętrz- 
nej, jaka się dziś daje zauważyć w 
Chinach, a także pewnego rodzaju 


chaosu, który zaznacza się coraz bar- 
wysyłani 
europej- 
skich, lub amerykańskich, wracają do 
nie tak, 


dziej: oto młodzi Studenci, 
na studja do uniwersytetów 


ojczyzny nastawieni całkiem 
jakby sobie tego Życzyli ich rodzice; 
jedni wracają jako 
drudzy jako komuniści lub libera. 

|  łowie, inni znów jako katolicy lub 


bezboźnicy, ' 


str. 9. 


Co oznacza ten węzeł 
na chusteczce ? 


Prawda! Mam dziś kupić los 
1. klasy 34. Lołerji w największej 
i najszczęśliwszej kolekturze kraju 


NADZIEJA 
LWÓW, LEGJONÓW 11 


bo сіаспіепіе zaczyna się 18 bm. 


D s 


protestanci. 

Oczywiście w rezultacie cała ta 
młodzież, zamiast zgodnie współpraco- 
wać w swej ojczyźnie, tworzy rozmaite 
wzajemnie wobec siebie wrogo uspo- 
sobione partje, jeszcze bardziej adda- 
lając się od swych rodzin, od dawnych 
wierzeń i tradycyj. 

W obliczu wszystkich tych prze. 
mian i tego chaosu zarysowuje się tem 
wyraźniej perspektywa _ triumfującej 
przyszłości dla katolicyzmu w Chinach. 
Któż bowiem bardziej od Kościoła ka- 


tolickiego, od tej « najbazdziej - „ludz- 
kiej" a zarazem  nadludzkiej religii, 
może być powołany do stworzenia 


mocnego i trwałego pomostu pomiędzy 
dwiema cywilizacjami: Wschodu i Za- 
chodu? 


„Sluby ułańskie* w Berlinie 


Niedawno wystawiono w jednym z | 
najlepszych kinoteatrów berlińskich pol | 


ski film „Śluby шайѕКіе“ w odpowied- 


niej adaptacji niemieckiej H. Reichen- 


berga. 

Krytyka fachowa przyjęła film ten 
na ogół życzliwie. Drobne піейосіа- 
gnięcia na punkcie synchronizacji zna- 


lazły usprawiedliwienie — z uwagi na 
niedające się usunąć różnice w wymo- 


wie i w śpiewie. Z całem uznaniem wy 


rażą się krytyka o polskich gwiazdach 
bawkach, a nie o małżeństwie, studju- | tego filmu: Modzelewskiej, Toli Man- 


Radjo Przystępne dla Wszystkich 
Zł. 25'- Zł. 36-- Zł. 50"- 


miesięcznie miesięcznie miesięcznie 
947 А M з 
3J-zakrosowy uper-Induetance 
1278  3-lampowy 525A 3.lampowy 
uperketeradyna 
$-lampowy 


a 1936 zaspakająca wszystkich 


-RADJ0- PALACE” 


Lwów, pl. Marjacki 8 (Gmach Sprechera). 


kiewicz i Fr. Brodniewiczu. 


Natomiast bardzo krytycznie odno- 
szą się do samego scenarjusza, w któ- 
rym poszczególne epizody nietylko 
nie dadzą się pogodzić z wrodzonem 
Niemcom poczuciem dyscypliny woj- 
skowej, — ale nawet stawiają w dość 
niepochlebnem świetle naszych  ofice: 
rów. Słusznie jednak dodaje krytyk u- 
wagę, że prawdopodobnie tylko sami 
autorzy filmu mają tego rodzaju oso- 
bliwe pojęcie o dyscyplinie i stosunkach 
w wojsku polskiem. Во przecież sce- 
narjusz „Ślubów ułańskich* napisał... 


Hemar, a reżyserem był Krawicz. Dwaj 
Żydzi!.... 


Znany ze solidności 


MagazynFuter 
|. [шинче ош OWI WE | 
ABIGDORE A 
został przeniesieny z ulicy Rutow. 
skiego do nowego lokalu przy ulicy 
Бук вши еј nr.3 
i poleca па sezon bieżący futra wszel. 


kiego rodzaju po cenach umiatkowanyth 
Godnym zaufania = ulgi w spłacie 1183 
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KURJER_GOSPODARCZO-SPOŁECZNY 


Poszukiwanie zastępców 


Izba Handlowa Polsko . Jugosło- 
wiańska komunikuje zainteresowanym 
kupcom, że dwie firmy jugosłowiańskie 
produkujące znakomitą paprykę, po- 
szukują zastępców na rynek małopol- 
ski, oraz Awie firmy produkujące bar- 
dzo dobre, naturalne wina białe i czer. 
wone oddadzą zastępstwo. 

Próbki win i papryki do dyspozycji. 

Sekretarjat Izby jest czynny dla 
stron codziennie w godz. od 11—12. 
Telefon 286-02. . 


Powierzchnia uprawy 
żyta w Polsce 


Ostatnie sprawozdanie  Międzyna- 
rodowego Instytutu Rolniczego w Rzy 
mie podaje, że powierzchnia uprawy 
żyta w Polsce w roku 1935 wyniosła 
5,730 ha wobec 5,677 ha w roku 1934: 
Wzrost powierzchni wynosi zatem oko- 
ło 1 procent. Powierzchnia uprawy ży- 
ta w Polsce stanowi 35,5 procent ca- 
tel powierzchni uprawy żyta w Euro- 
pie 


Bez Zydów 
Jak donosi prasa niemiecka, ostat- 
ħi wielki tradycyjny jarmark we Ful- 
dzie w sierpniu odbył się bez udziału 
żydów po raz pierwszy od czasu swe- 
go istnienia. 


Spłata wierzytelności 
hipotecznych 


W numerze 71 Dziennika Ustaw R. P. 
ż dnia 30 września b. r. ukazał się de- 
kret Prezydenta Rzeczypospolitej w spra- 
wie zmiany ustawy z dnia 29-go marca 
1933 r. o ulgach Ww zakresie oprocento- 
wania i terminów spłaty wierzytelności 
hipotecznych. 

W omawianej ustawie uległ zmianie 
artykuł 2-gi i 3-ci, które otrzymały obec- 
nie brzmienie nastepujące: 

„Spłata ka itału wierzytelności, za- 
bezpieczonych hipoteką umowną (umow- 


„КОКЈЕК" z dnia 4 rażdziernika 1435 


Zagadnienie ceny soli 


(—) Jako jeden ze środków pod. 
niesienia naszego dochodu narodowego 
i utrzymania kapitalizacji wysunięta 
została przez b. min. Matuszewskiego 
sprawa: zniżki cen monopolów pry- 
watnych i publicznych. 

Czy jednak monopole zechcą wziać 
pod uwagę środki p. Matuszewskiego? 
Weźmy dla przykładu pierwszy lepszy 
z brzegu monopol — soli. 

Sól jest stanowczo za droga. Niech 
przemówi za tem twierdzeniem statys- 
tyka. W roku 1929 spożyto w Polsce 


302.000 tonn soli — czyli, że na każ- 
dego mieszkańca przypadało 9.7 kg. 
rocznie. 


Jak wiadomo ludność Polski od r. 
1929—1934 powiększyła się o 2.1 
milj. obywateli, czyli, że spożycie soli 
podnieść się było winno o 20 tys. tonn 
a więc wynosić winno w roku 1934 — 


322.000 tonn. Tymczasem spożycie 
soli wynosiło w tym roku tylko — 


280 000 tonn. Natomiast wzrosła w 
owawianych lątach konsumcja soli by- 
zięcei i to o przeszło 16.000 tonn. 
A przeciez organizm ludzki wyrze: 
cze się raczej cukru, lepszych gatun- 
ków mąki, kaszy, a nie zrezygnuje ze 
soli Spadek spożycia soli świadczy o 
tem, że ludność je mniej, że głoduje, 
że przerzuca się od soli kuchennej do 
soli bydlęcej. Czas wreszcie by czyn- 
niki decydujące wgladnęły w tę spra- 
wę i ustaliły cenę soli na wysokości 
jaka przystosować się winna do na» 
szych możności nabywczych. Wszak to 
naprawdę bijące w oczy. że rolnik 
chcac w roku 1929 nabyć 10 К» 
musiał sprzedać 10 kg. żyta, w roku 
1931-32 już 16 kg. żyta, a w roku 
poprzednim aż 28 kg. żyta. 


Kontakt władz skarbowych 2 ludnością 


Ministerstwo skarbu  wystosowało 
do wszystkich izb i urzędów skarbo- 
wych okólnik, nakazujący kierownikom 
władz skarbowych utrzymywanie blis- 
kiego kontaktu z ludnością. 

Poza osobistem przyjmowaniem in- 
teresantów w urzędzie skarbowym 
przynajmniej w ciągu 3 godzin dzien- 
nie, naczelnicy urzędów skarbowych 
obowiązani są do wyjazdów do waż- 
niejszych ośrodków, położonych w od- 
nośnym okręgu skarbowym, celem 
przyjmowania tam interesentów. Przy- 
jazdy takie powinny odbywać się w 
odstępach 2-tygodniowych, miesięcz- 
nych lub kwartalnych. Dzień przyjazdu 
do danej miejscowości powinien być 
z góry oznaczony i podany do wiado- 
mości publicznej, przyczem wskazany 
ma być również lokal przyjęć intere- 
santów. Wyjazdy te umożliwią naju- 
boższym nawet płatnikom widzenie się 


gminnych lub urzędów państwowych. 
Ministerstwo skarbu nałożyło nad. 
to na naczelników urzędów skarbo- 
wych obowiązek brania udziału w zja- 
zdach i zebraniach organizacji gospo- 
darczych, kupieckich, rzemieślniczych i 
rolniczych, ponieważ zazwyczaj ота. 
wiane są na nich sprawy podatkowe 
niejednokrotnie w sposób mało objek- 
tywny. Obecność naczelników urzędów 
skarbowych na. zjazdach pozwoli odra- 
zu na miejscu wyjaśnić wiele spraw 
i wykazać niesłuszność wielu zarzutów. 


Kronika gospodarcza 


— W roku 1931 ludność Polski 
wynosiła 32,100.000, wypadało zatem 
na I obywatela zł 45.45. W roku 1934 
przy większej ilości ludności, bo przy 
33.400.000 — wypadło tylko zł 40.87. 
Spadek zatem wynosi prawie 11 proc. 


—— 
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тез MODNE MATERJAŁY 
NA PŁASZCZE 
I SUKNIE DAMSKIE 


poleca 


FIRMA 


Antoniego 
Uwie ry 


Lwów, ul. HALICKA 1. 


i GIEŁDA LWOWSKA 


Giełda zbożowa 


Na giełdzie obroty w jęczmieniu, 
owsie, fasoli, hreczce, rzepaku, mące i 
otrębach. Jęczmień, owie” silnie zwyż- 
kują w cenie. W innych artykułach ce- 
ny utrzymują się na niezmienionym po- 
ziomie. Tendencja naogół zwyżkowa, u- 
sposobienie spokojne. 


1182 


Loco wagon Lwów od do 
Jęczmień browarowy 16,00 17.50 
Jęczmień jednolity 14.25 14.50 
Jęczmień przemiałowy 13.50 13.75 
Jęczmień jednolity 14.25 14.50 
Owies zbiorowy 13.50 13.78 
Otręby pszenne grube 7.75 8.25 
Otręby pszenne miałkie ` 10.00 10.50 


Inne kursy niezmienione. 
Giełda pieniężna 


Obroty w dewizach Londyn i Paryż, 
Dolar około zł. 5.32.114 


Giełda nablatowa 

Masło deserowe w bloku za 1 kg. 
w hurcie 2.90 zł, w detal, 3.20 zł. 

Masło blok. 11. sorty.w hurcie za 1 
kg. 270 zł, w detalu 3,00 zł. 

Masło kuchenne w hurcie za 1 kg. 
2.70 zł, w detal. 3,00 zł. 

Mleko loco na miary w hurcie 16 
groszy, w detalu 18 groszy, we tlasz- 
kach pasteryzowane 22 gr., w sklepie 
24 gr. z dostawą do domu. 

Jaja kopa w hurcie 3.60 zł, sztuka 


пет prawem zastawu), oraz spłata ka- 
pitału długów. gruntowych nie może być 
wymagana w terminie przed dniem 1, 
stycznia 1938 r.* (Art. 2). 

„Niedopuszczalna jest do dnia 1-go 
stycznia 1938 r egzekucja kapitału wie- 
rzytelności, wymienionych w art. 2; eg- 
zckucja odsetek i kosztów jest dopusz- 
сха!па““, (Art. 3). 

Omawiany dekret wszedł 


| w życie 
z dniem 30 września b. r. 


z naczelnikiem urzędu skarbowego i o- 
sobiste wyłuszczenie mu prośby. 


Przyjmowanie interesantów. powin- 
no odbywać się w lokalach zarządów 


jeszcze można 


odnowić przedpłalę 


za „KURJER LWOWSKI“ 


na I kwartał lub na pażdziernik. 


— Ceny smalcu, 


przyjmują : 


mąki pszennej i 
innych artykułów w Gdańsku 
podwyższone o 5 do 20 procent. 


zamówienia 


wszystkie urzędy pocztowe, wszystkie 

nasze agencje gazetowe oraz nasz 

KANTOR we Lwowie przy ul. Zimo- 
rowicza 10 telefon 246-34. 


6 i pół grosza. 


Giełda warszawska 
Warszawa 3. X 1935 


zostały 


5 proce. poż. budowlawa 41 — 
4 proc. poż. inwestycyjna 109— 
3 proc. poż. inwest. seryj. 114.50 
4 proc. poż. konwersyjna 65:— 
5 proc. poż. kolejowa 60:50 
6 proc. poż. dolarowa 80:50 
4 proc. poż. dolarowa 5215 
7 proc. poż. stebilizacyjna 61:— 
10 proc. poż. koleiowa —— 


JÓZEF BIENIASZ. 


W puszczy nad Salatrukiem 


POWIEŚĆ 


W jakiś czas później przebudził się į Gozdawa. Z pod 
przymrużonych Szparek powiek Turul widział, że na num 
spoczęły dwa oczy człowieka. Umknął czem prędzej ze 
swojemi, zakrywszy je rzęsami. Właśnie błysku ludz- 
kiego wzroku znieść nie mógł. Obezwładniały у), wzbu- 
dzały dziwny niepokój. W tej chwili przypomniał sobie 
historję z butlami. Pamiętał, że zawartość smakowała 
nadzwyczajnie, że piło z nim pospołu kilka szpikulcani 


2611 spojrzał słodko. 


-— Toś ty mi wino wypił, łobuzie jakiś? Urżnąłeś się, 


jak pijak? Poczekaj, dam ja сі! — beształ Gozdawa, 


śmiejąc się. 

Turul siedział jak na tureckiem kazaniu į miał minę 
strapioną. Nic a nic ne rozumiał, czego chcą od niego. 
Zato ujrzał, jak człowiekowj zrobiły się fałdy na twarzy. 
Tak było zawsze, ilekroć z niego się: śmiano. Znaczyło 
to, że bic a nie będzie, a przeciwnie — pogłaskają go po 
tłustym karku, co bardzo lubił. Zamiast tego uczuł, jak 
go ujęto za skórę, oderwano od ziemi I usadowiono na 
łóżku. 

W drugim pokoju zbudził się Jacek i z głośnym 
okrzykiem przypadł do nedźwiadka. Tak było mniej 
więcej codzień. Usadowiwszy się obok, ujął zwierzę za 


nastroszonych kul, tudzież gromada ptaków, ale co gruby kark i coś mówił prosto w nos. Turul tubił, jak doń 


dalej — nic nie wiedział. Instynkt mu mówił, że zrobł 
coś, zaco go spotka rzemień, Idąc za popędem myśli, 
skierował zaspane ślepka na niebezpieczne narzędzie 
i położył po sobie odruchowo śp'czaste uszka. Wtedy 
spotkał się ze wzrokiem człowieka. 

— I cóż Turul? Wino smakowało? — usłyszał głos 
pana. 


Niedźwiadek słów tych oczywiście nie rozumiał, ale 
wiedział doskonale, że owo gardłowe gulgotanie odnosiło 
się do niego, tudzież do wybornego trunku, jaki wczoraj 
pokosztował. Więc spuścił oczy, oblizał nos i sapnął ріе- 
toko, sam nie wiedząc, jak się zachować w sytuacji. 

— Turul, do nogi! — posłyszał znowu. 

Teraz już wiedział, o co chodzi. Zawsze go tak wo- 
łano, ilekroć człowiek trzymał w łapie miskę, a w misce 
żer. Znaczyło to, że trzeba jeść, co stanowiło jego naj- 
większą radość. Był właśnie setnie głodny po wczoraj- 
szym przep tku. Więc otworzył ślepka, zawąchał no- 
skiem, ale nie widząc miski, nie ruszył się. = 

— Turul, do nogil — upomnial pan. 

Szczeniak podniósł się ociężale, przeciągnął | ziewnął 
szeroko. Potem podszedł do łóżka, przysiadł na oronie 


mruczał jego mały przyjaciel і dając wyraz swemu za- 
dowoleniu, Iznął go w sanie Usta. 

Zaczęła się zwyczajna zabawa. Jacuś taęgał niedź- 
wiadka za kudły, za uszy, za ogon, wywracał na grzbiet 
brzuchem do góry, a tamten tarmosił dziecko za rękaw, 
lub gdzie zębami dopadł. Czynił to jednak ostrożnie 
i КШ. się, jeśli w bitewnym zapale kły zwarły mu się co- 
kolwiek za silnie Nadewszystko respektował nagą skórę 
chłopca. Napotkawszy nosem na т ękki, ciepły sksam:t 
ciała, chwytał go coprawda w pysk, ale bardzo delikat- 
nie. Wszak wiedz ał z własnego doświadczenia, że mocny 
chwyt zębami bardzo boli. 

Na tę zabawę wszedł do pokoju stary Jędrzej. Turul 
go zaraz zawąchał i przywarował jak pies, zerkając nie- 
ufnie ślepkami. 

— Rzemieniemby mu dać po kulasach, zamiast do 
lóżka! Р ес оше borówek i malin zniszczył mi nanic ten 
dzikus — zrzędził, spoglądając srogim marsem na wi- 
nowajcę. 

— Jeszcze niewiadomo kto to zrobił. Mnie się cał- 
kiem zdaje, że to sprawka koguta — żartował Gozdawa. 

— Koguta, juści! Mialem a dob'ze na oku tego kii- 


dłacza, bo sę szelma wc.ąż kręcił koio moich buiel | więcej znienawidził wrogą 


"ostatnia godzina, gdyby nie 


i przecie mi szkody narobił. Ktoby pomyślał, że niby 
zwierzęta, a popiło się to jak chłopy w karczmie. Dam 
ја ci hyciu! — pogroził niedźwiądkowi. 

Z tej gadaniny starego, Turul tyle jeno wyrozuniał,/ 
że musi przed um pilnować kudłów właśnie z powodu 
wczorajszej uczty. Ale znalazłszy Się na podwórzu, ға- 
pomniał o swem postanowien'u і pocwałował najpierw 
w miejsce, gdzie się wczoraj tak rzetelnie uraczył, Butel 
nie było. Obwąchiwał tedy pozostałe na piasku plamy 
i rozglądał się markotnie po otoczenu, gdy tuż przed 
nim wyrosła dobrze znana postać Jędrzeja. Człowiek 
trzymał kij w łapie, a pysk jeg» wyrażał grozbę. Turul 
odgadł intencje napastnika i dla wszelkiej pewności 
wolał dać drapaka. Jakoż w minutę później siedział już 
na samym szczycie jodły i spokojny o własną skórę. 
natrzył ciekawie nadół 

— Poczekai! Dam ja ci wino! — groził zdaleka siary, 
ale i na tem się skończyło, bo choć długo те mógł prze- 
boleć szkody, nie m.ał jakoś serca zbić na kwaśne jabłko 
malca, choć to sobie święcie przyobiecywał. 4 

Owej biesiady nie zapomniał Turui do końca życia 
Cóż, kiedy to była perwsza i ostania, bo nic podobnego 
mu się więcej nie trafiło. 1 

IX. 

Po kiłku m'esiącach Turul zaprzyjaźnił się z wszyste 
kimi mieszkańcami Ustron a. z wyjątkiem kota Mruczka, 
który się nie dał do niedźwiadka przekonać. Oba zwie- 
rzęta żywiły do siebie głeboką niechęć, czego wynik em 
były między niemi ustawiczne walki Kot czupurzył się 
na misa, a miś na kota. Szło im zdaje się o względy Ju- 
stysi, rozdawczyni mleka i pieszczot. W chwili spotkania 
obaj rywale mieli miny grożne; jeden i drugi jeżył sierść 
i mruczał. Zuchwały kot atakował zreguły pierwszy, 
przez co Turul chodził nieraz z ройгарапут nosem. Кау 
ieden tylko udzło się nedźwiadkow. dopaść pazurami na- 
pastnika . w owej chwili byłaby zdaje się wybiła jegu 
interwencja Starej panny 
Mruczek odchorował długo swa niczręczność, ale tem 
iu. d п. 


МЕЛЕК" z dnia 4 


jenecja la s 


ażdziernika 1935 


Od własnego korespondenta „Kurjera Lwowskiego“ 


аһ саа реса, w październiku. 
Wzruszone, Ist tem wyjątkowem, nie- 
Nią ы m miastem nad którem nie 
(We ar czas, postęp, ani moda. 
Só" еы ¿nne miasta na świecie są łu- 
w е, *rchitektów i filantro- 
r, t rzy je unowocześniają, regulu- 


m „Standaryzują. Pomniki tych zasłużo- 
Е 1570" figurują po ich śmierci u 
WEP” ulic,  najbliższyck domów, 


giórych zakończyli pracowite życie. 

bę: Wenecji, mieście o płynnych uli- 

кзз, niema miejsca na pomniki, za- 

do а, jak go niema na linje tram- 

alowe, kolejk' podziemne i auto- 
эчѕу. 

Drapacze 
mieszkań 
taksamo, jak na poddasza, a wyszedłszy 

а Ulice, widzi się to słońce nietylko nad 


glowa, ale і pod stopami. Wystarczy po- | 


chylić się nad wodą, by wsmomnieć so- 
nety Józefa-Marji de Heredia. 

, W tem średniowiecznem mieście jest 
Się jakby poza nawiasem życia. Ро Ca- 
nale Grande snują się wprawdzie syl- 
wetki nowoczesnych parowców, ślizgają 
się szybkie jak meteoryty łodzie moto- 
томе — podnosząc wślad za sobą pió- 
ropusze z piany — ale to wszystko nie 
Jest wstanie zamącić atmosfery Wenecji. 
Składają się nz nią poszumy skrzydeł 
ptasich, echo kroków ро kamiennych 
uliczkach, oraz ta cisza nocna, w której 
słyszy s-e prawie pluśnięcie pierścienia 
doży, rzuconego w wody Adriatyku, 

Jedyną nowością są samoloty. prze- 

cinające niebo o wszystkich porach 

dnia. 

Przylatują z Budapesztu, Monachjum 
l Medjolanu i lądują po drugiej stronie 
laguny, niczem ptaki siadające na ławie 
piasku. 

Drogę z Rzymu do Wenecji przeby- 
łem samolotem „Ala Littoria“ w dwóch 
godzinach. Łódka odstawia mnie do Pa- 
tacu Dożów. Tragarz "'erze moje rzeczy 
na ramię i pro sadzi mnie p”zez labirynt 
uliczek do Grand Hotelu. Chyba tylko 
w Fezie widziałem równie splątarv labi- 
rynt uliczek. — Co za urok tej pieszej 
przechadzki po zacisznych, krętych uli- 
sach, zwłaszcza jesli się wysiadło z ma- 
Szyny, robiącej przeciętnie dwieście pięć- 
dziesiąt kilometrów na godzinę! 

W wystawowych szybach księgarń 
widnieją porozkładane mapy Etjopji. je- 
dyne przywołanie do aktualności. Prze- 
chodnie poświęcają im mało uwagi. Ten 
daleki kiaj — pozbawiony podobno wo- 
dy — nie przemawia də umysłów ludzi, 
który stąpają p- morzu. f 

Konflikt abisyński ;zst tu takim sa- 

mym mirażem, jak żagle okrętow” 
dla mieszkańców pustyni. 

Południe. Wystrzał armetni płoszy 
gołębie, szarzejące па placu św. Marka. 
Z głośnym szumem skrzydeł opuszczają 
ręce młodych kobiet, stojacych przed fo- 
tografem z pustemi diońmi i bolesnym 
wyrazem twarzy, Od wielu już lat rozie- 
ga się w Wenecji ten huk działa, nie- 
szkodliwy wcale dla ptaków, ale za każ- 
dym razem wywołuje wśród nich jedna- 
kowy popłoch. —giełxliwa, skrzydlata 
chmura przepływa nieodmiennie nad ta- 
газет kawiarni Florjani'ego+ ptzygłu- 
szając rozlewre dźwięki muzyki Pucci- 
niego. à 
Orkiestra wyczerpała już cały pro- 
gram, składający się 2 oper М 
Pucciniego. Jest to godzina śniadania 
w  „Tavernie”, na placyku pomiędzy 
dwoma kościołami i teatrem. Godzina 
„Scampi fritti“, zimnych wD nan ky 
z cytryną, melona z permenssą (AR 
białych fig, tak słodkich, jakgdy 4 M 
nadziewane miodem. Jest to 12 80020 
Tendez vous turystów, którzy s” и 
dawno temu rozstali w Deauville, ] Е 
Carlo lub Salzburgu. Jaśnie 0%%1—С0 


księżniczki, które potraciły ги 


dzięki wojnie, lecz z powo у 
rozmawiają z przyjaciółmi pod stylo 
wem sklepieniem. sap? „РЧ 


„Co robimy dzisiaj?” 
dzy stolikami pytanie, na 
daje łonkretnej odpowiedzi. Wansff 

Bo cóż można robić w Ne zł 

mieście, stworzonem do pra a 

włóczęgi? Jest to wyspa dia 

tych rozbitków. ka 1 bez 

Przyjeżdża się tu bez zegar rachubę 
kalendarza i tracąc wszelka oddaje 
tzasu, żyje się chwilą. {ү ich Tan 
się w doświadczone ręce оноо odo 
by go wiózł gdzie mu 516 б bez 
ba, byle się to odbywało gładko, 

4 strząsówe 


które nikt nie 


Tego roku wypada koniecznie zoba- 
czyć „Mostra di Tiziano“ w Pałacu Pi- 
sano, Trzeba tę wystawę zobaczyć nie- 
tylko dlatego, że wypada, ale że rma- 
prawdę warto, Zgromadziła ona wszyst- 
kie arcydzieła Tycjana, które tu przybyły 
podobnie jak turyści ze wszystkich 
stron świata. Publiczność skupiona, sta- 
rająca się przybrać miny znawców, po- 
dziwia olbrzymie płótna, ściągnięte ze 
ścian kościołów i stworzone do рбісіепіа 
witrażów. które tu ogląda się w pełnem 
świetle, z odległości dwóch metrów, —. 
Zobaczyć warto, ale efekt nie jest ten 
sam. Szczęściem, są też portrety, te prze- 
śliczne weneckie twarze o oczach zielo- 


chmur ‚58 zakazane. Do a nych, iak laguny, w których skrzy się 
parterowych zagląda słońce I życie równie intensywne, jak przed 400 


laty. 

Z jednej strony jest Wenecja. z dru- 
giej Lido Odłegie od siebie o dziesięć 
minut jazdy łódką, stanow'ą dwa od- 
rębne światy. Są entuzjaści Wenecji, 


Z dnia na dzien 


którzy iważają sobie za punkt honoru 
nietylko nie bywać nigdy na Lido, ale 
nawet wcale go піз znać Z drugiej zaś 
strony, niektórzy amatorzv słońca і pia- 
sku przyznają się otwarcie, że nie są 
ciekawi, jaki kształt: mają kopuły na 
kościele św. Marka. Wobec ‘еј rozbież- 
ności zamiłowań, łączność pomiędzy 
obydwoma miejscowościami jest słaba. 
W Wenecji ludzie ubieraje się podobnie, 
jak we wszystkich. krajach o ciepłym kli- 
macie: panowie w komplety z jasnego 
płótna, panie w suknie w kwiaty. Na Li- 
do obowiązującym strojem od rana aż 
do obiadu jest kąpielowy trykot. 
Ktoś, ktoby się odważył przyjść 
w porze „lunchu“ do Taverny Ex- 
celsior choćby tylko w xoszuli i spo- 
dniach, cz”łby się równie nieswojo, 
jak ten, coby się wybrał na premierę 
w Operze paryskiej w kostjumie to- 
readora, 
powraca Sie na piasek. 


Po śniadar 


obojętnie przechodzimy koło niebywałej sposobności zdobycia 
wielkiej fortuny. Jedna z licznych wygranych na Loterji Państwowej 
łatwo nam ją zapewni. Należy tylko kupić los I-ei klasy w szczęśliwej 


kolekturze |]. WOLANOW 


P, К. O. 18.814. Wolanow wzbogaca! 


Warszawa, Marszałkowska 154, konto 
1327 


SW. 7. 
e” 
do cienia ѕмо!еј „cabany“, albo „Gae 


zetty del Popoic", nadeszłej w południe 
z Medjolanu. I każdy drzemie wedle u= 
podobania, albo pod ostatnią konferen- 
сја genewską, albo pod cstatniemi tele- 
gramami z dziedziny sportu, Stestę prze- 
rywa handlarz owoców, zgarbiony pod 
ciężarem dwóch wielkch koszów, za- 
wieszonych na końcach drążka. Је s.ę 
brzoskwinie na łokciu, jak niegdyś Rzy- 
mianie, rozmawią się — ieżąc piackiein 
na piasku z pięściami pod brodą — albo 
leżąc nawznak, czvta się nowele, Wielki 
fresk z ciał ludzkich oblamowuje Adria- 
tyk. Jest to mapa d.rmatolog'czna Eu- 
ropy, w której brak tego roku ceglastej 
skóry Anglików. 

Wieczorem Lido jest ubrane w czar- 
ne lub białe smok:nol mężczyzn i w sznu- 
ry pereł na ramionach kobiet. 

W wytwornym „Chez Vous uu- 

bionym od dziesieciu lat lokału noc- 

nym Lida, strzelają korki od butelek 

szampana, jak za dawnych dobrych 
czasów. 

Sztuczny księżyc błyszczy u wietz- 
chołków cyprysów, a kiedy wyjdzie 
prawdziwy. kelnerzy wyganiają surogat, 
wymachując serwetkami. Amerykańska 
księżniczka dolarów tańczy ze swym 
ostatnim małżonkiem. Ma prześliczne 
złote włosy nad bladą twarzą, w której 
błyszczy para wielkich, zielonych Oczu, 
bardziej kuszących niż jej miljardy. 

Noc wenecka jest ciche, uiskrzona 
gwiazdami, przesycona wonią kwiatów. 
Wszystkie cuda morza i uroki jesieni 
dały sobie rendez-vous na tem czaro- 
dziejskiem wybrzeżu. 

Wer, Rem. 


Proces o dzieło С. Norwida 


Sensacją literacką pierwszej klasy, 
był ostatnio р:осеѕ o wydanie dzieł Cy- 
priana Norwida. Proces rozegrał się 
z hukiem i wrzawa, wśród ogólnego za- 
interesowania prasy (zwłaszcza war- 
szawskiej) oraz szerokich kół, nietylko 
zawodowych badaczy i literatów. 

, Wyrok, skazujący prof, Tadeusza Pi- 
niego na grzywnę i wycofanie edycji 
pism Norwida, oraz zatwierdzenie przez 
sąd praw wydawniczych Zenona Przes- 
myckiego (Miriama) byt poniekąd nie- 
A w dla opinii ocz" ali rozbu- 

] przez pewną część pr - 
domościami [жые A Ж, W 

Koleje śmiertelnej spuścizny Norwido- 
wej były dziwne. Zrazu całkowite za- 
pomnienie o dziełach twórcy, zmarłego 
z nędzy, w przytułku paryskim, bez sła- 
wy, bez rozgłosu. W epoce Młodej Pol- 
ski wspaniała ekshumacja і gloryf'kacja. 
Mirian, redaktor Chimery, dokonał ist- 
nego cudu odkrycia i uwiecznieuią poe- 
ty, który jednak pozostał zawsze bożysz- 
czem nielicznej garstki umysłów wy- 
kształconych i krytycznych. Ten elitarny 
charakter wielbicieli Norwida został ob- 
niżony przez kabotyństwo snobów, plą- 
czących się, jak zwykle, w ogonie tzw. 
„arystokracji duchowej". 

Po okresie niepamięci i apoteczy 
przyszedł okres trzeci — badawczy. Po 
wojnie, w wolnen państwie rozpaliły się 
namiętności poznawcze, nie krępujące 


„się żadnemi autorytetami, Przedewszyst= 


kiem dostało się Przesmyckiemu-Miria- 
mowi za to, że przetrzymywał przez długi 
czas rękopisy .tworów Norwida i nie o- 
głaszał ich, choć wydawca, J. Mortkowicz, 
gotów był dokończyć edycji, rozpoczę- 
tej przed kilkunastu laty. Dlaczego po- 
Siadacz cennych manustkryptów zwlekał 
z drukiem — nie wiadomo. Gdy ataki 
prasowe stały się coraz gwałtowniejsze 
tak, że Mir.am musiał bronić się na dro- 
dze sądowej, zdecydował się on wresz- | 
cie i wydał resztę dzieł poety-myśliciela. ! 

Wydanie to, bardzo staranne : piękne 
pod względem typograficznym, jest dość 
drogie, a więc mało przystępue, zwłasz- 
cza w czasach kryzysowych. 

Aby uprzystępnić Norwida szerszym 
kołom, prof. T. Pini ogłosił w roku ubie- 
głym popularną, tanią edycję dzieł twór- 
cy Promethidiona, nie troszcząc się, że 
Miriam пабу: niegdyś od rodziny Nor- 
wida prawa 'utorskie. Ма tem tle wynikł 
proces sądowy. Opinja publiczna była i 
jest podzielona. — Jedni, kierując się 
względaini na potrzebę spopularyzowa- 
nia Nofwida, stanęli no stronie Piniego i 
jego taniej edycji (Wiadomości Lit.). 
Inni oświadczyli się za nienaruszalnością 
praw, nabytych przez Miriama, zasłużo- 
nego odkrywcę i pierwszego wydawcę 
pism Norwida. 

Prof, Pini pogorszył sprawę swei 
edycji tem, że jest ona dość niedbała i 
pełna błędów, iak wykazał m. inn. Sta- 
nisław Cywiński w recenzji, umieszczo- 


a O W асоии 2] 


Gdy „święty Biurokracy” urzęduje... 


(n.) O niebywałym kwiatku z pod 
znaku „świętego Biurokracego* donio- 
sło estońskie pismo „Vaba Maa". Oto 
magistrat miasta Valk w Estonji wy- 
dał rozporządzenie, mocą którego 
wszystkie wydatki rzeźni miejskiej 
miały być każdorazowo zatwierdzone 
uprzednio przez magistrat. 

W rezultacie tego nieprzemyślane- 
go zarządzenia wywiązała się nastę- 
pująca korespondencja: 

„9 sierpnia 1935 r. Nr. 94. Do Za- 
rządu Miasta. Stosownie do postano- 
wienia Zarządu Miasta z dnia 6. 8. 
1935 r. proszę magistrat o zezwolenie 
na umycie podłogi w kantorze Rzeźni 
Miejskiej w dniu 10 sierpria br. Dy- 
rektor Rzeźni. 

9 sierpnia 1935 r. Nr. 95. Stosow- 
nie do postanowienia Zarządu Miasta 
proszę 0 udzielenie pozwolenia na 
kupno jednego znaczka pocziowego za 
10 centów, na opłatę pocztową za wy- 
słanie jednego urzędowego pisma. Dy- 
rektor Rzeźnik 


9 sierpnia 1935 r. Nr. 1292/93. Do 
Dyrektora Rzeźni Miejskiej. Magistrat 
zawiadamia, że nie znajduje prze. 
szkód dla uczynienia wydatków, wy- 
mianionych w Pana pimach Nr. nr. 
94 i 95 z dnia 9 sierpnia 1935 r. Wi- 
ceprezydent Miasta. 

10, sierpnia 1935 r. Nr. 99. Do Za- 
rządu Miasta. Stosownie do pisma Nr. 
1292/93 z 9 sierpnia br., proszę o za. 
twierdzenie i zezwolenie na wypłatę 
załączonego rachunku za kupno jed- 
rego I0-centowego znaczka pocztowe- 
go. Uwaga: znaczek pocztowy byłem 
zmuszony kupić w wędliniarni, ponie- 
waż urząd pocztowy za kupno znacz- 
ka nie wydaje potrzebnego rachunku, 
ani pokwitowania. Dyrektor Rzeźni 
Miejskiej". | 

Opublikowanie przez prasę całej tej 
biurokratycznej korespondencji spra- 
wiło, że zarząd miasta zdecydował się 
znieść swe niedorzeczne rozporzadze- 
піе, 

= А 


nej w Ruchu Literackim 1934, №. '8. Na 


dobitkę Pini zaopatrzył swą edycję 
w wstęp niezwykle ostry, w kiórym 
krytykuje  niemiłośnie wartość arty- 


styczną dzieł Norwidowych. Nasuwa się 
więc pytane: poco było robić popularną 
edycję utworów poety, którego się niskc 
ceni? 

Wstęp prof. Piniego stał się kamie- 
niem obrazy ć'1 całej rzeszy norwido- 
logów. Łamy Ruchu Literackiego tętniły 
jak nigdy dotychczas, rozgwaren pole: 
mik, replik i duplik. W Pionie wystąpi 
przeciw Piniemu poeta Marjan Piechal 
w artykule p. t. „Niecały Norwid i cały 
skandal“. Autor zarzucił wydawcy, iż 
opuścił niektóre wiersze Norwida, a innt 
fałszywie skomentował. 

Słowem wojna literacka wrzała ne 
wszystkich frontach, , 

Przed kilkoma dnami proces, wyto: 
czony Piniemu pr.ez Miriama, zakoń: 
czył się w sądzie warszawskim porażkź 
Piniego. W imieniu osxarżyciela wystę 
powali adwokaci Beylin i Bolesław Les. 
man (poeta, pisujący pod pseudonimen, 
„Leśmian, członec Akademji Literatury 
podobnie jak Miriam). Oskarżonego bro 
nił adwokat Emil Breiter, krytyk, druku 
jący recenzje w Wiadomościach Literac 
kich. Jako rzeczoznawcy zeznawali pro. 
fesorowie Ignacy Chrzanowski z Krako» 


wa i józef Ujejski Warszawy, pozi. 
tem poeta Staa:sław Miłoszewski. 
Duże zaiąjeresowanie, wzbudzon: 


w prasie i w Opinji, procesem literackin: 
Miriam — Pini, świadczy naogół dobrz:: 
o poziomie kulturalnym naszej publicz 
ności, ' 

Przykrym zgrzytem były jedynie ak- 
centy osobiste i złośliwe napaści na Мі: 
пата, stcsowane w ostatnich latach 
przez Wiadomości Literackie, korzysta-. 
jące z każdej okazji, aby po.użyć jakąś 
wybitną osobistość. 

Wyrok sądu Rzeczypospolitej przy- 
wraca stan prawny, naruszony przez u- 
kazanie się edycji prof. Piniegc. 

(w.) 
[ZF FAME FEE шелш о. = 


NIE BĘDZIE WYBORÓW W NIE- 
DZIELĘ 6-go bm. lecz odbedzie się 
Wielki Kiermasz Harcerski na piacu Tar- 
gów Wscnodrich. Program widowisk i 
zabaw dla dzieci i starszych jesi tak ob- 
Пу, że trudno nawet wszystko wyliczyć, 
Drukowany program zorjentuie każdego 
tak, że będzie mógł każdy wyszukać to, 
co go. najbardziej interesuje. 


FOTOGR. APARAT NA 
10 RAT na błony 6x9 

z anastygmatem | samo- 

wyzwaiaczem CENA zL 


BARWIR 4 BORZEMSKI 
W KOPERNIKA 18 


4 


PAZDZIERNIKA| | Fran 
Sobota Placydy m. 


Piątek 


ciszka z As. 


REPERTUAR TEATRÓW MIEJSKICH 


TEATR WIELKI 


Piątek 4. 10. р. 8. wiecz. „Awantura 
w Raju“ Ceny najniższe. 
Sobota 5, 10. р, 8. wiecz. „Muzyka 
na Ulicy“ 
TEATR ROZMAITOŚCI 
Nieczynr:y. 


CYGANERI Lwów, Hotel Krakowski 


to najtańszy I najelega lszy 
1319 


lokal rozrywkowy, 
Е С Шойын у о. "EE" 
CYRK 


„ARENA“, ul. Gródecka 37, vis a vis 
ul. Bema: Wieiki nowy program, godz. 
8.15, wtorki, środy, soboty i niedziele 
4.15 i 8,15. 


REPERTUAR RINOTEATRÓW 
ү, чын у Реро (Żona za tysiąc ru- 
1). 


APOLLO: „Wacuś* — Adolf Dymsza. 

CASINO: „Idziemy po szczęście" Grace 
Moore. 

CHIMERA: „Mały pułkownik, 

COLOSSEUM: „Macierzyństwo“ 

GRAŻYNA: Marzące usta z 
Bergrier. 

KOPERNIK: „To djabeł,. nie kobieta.“ 

MARYSIENKA: „To djabeł, nie kobieta" 

MUZA: „Jestem zbiegiem“. 

PALACE: „Dwie Joasie“. 

PAN: Czerwony Sułtan (Abdul Hamid) 
oraz dodatki. 

PAX: „Noc cudów w Lourdes“ 

RAJ: „Żyd Süss“ — Conrad Veidt. 

STYLOWY:  Audjencja w Ischlu oraz 


rewia. 

SWIT: Prowokator „Azef', 

TON: „Droga bez powrotu z Kay Fran- 
cis“ 

WANDA: Klub dżentelmznów i Zaufa- 
łam Сі. 


Elżbietą 


(NAJLEPSZA PASTA AMERYKAŃSKA 


Zamach samobójczy 


(a) O godz. 14-tej usiłowała po- 
żbawić się życia przez wypicie kwasu 
solnego Rachela Ehrlich, licząca 45 lat, 
zamieszkała przy ul. Kotlarskiej 1. 5. 
Pogotowie przewiozło ją do szpitala. 
Powód nieznany. 


е е Ф 
Że sali szpitalnej 

(a) O godz. 18-ej przywieziony został 
do szpitala powszechnego z Malczyc, w 
wiecie lwowskim, Piotr Tracz, który przy 
zakiadaniu pasa transmisyjnego w mły- 
kę N. Jaroszyńskiego doznał złamania 
ręki. 

O godz. 21--| znalazł się na sali szpi- 
talnej Jan’ Berbeka, zamieszkały w Ber- 
bekach, w powiecie kamioneckim, na- 
padnięty przez nieznanych  sorawców, 
którzy zranili go strzałami rewolwerowe- 
mi w szyję i w łokieć. 


Osznst-kwestarz 
na widowni 


(a) — Miclał Piszczyński zawiadomił 
w dniu wczorajszym Komisarjat P. P. iż 
do mieszkania prof W. Lama przy ul. 
Sodowej, 1. 14 przybył jakiś nieznany o- 
sobnik a przeds'*wiając listę, oświadczył, 
iż „zbiera na biedne dzieci“. Wezwany 
przez donoszącego, by okazał swój do- 
wód osobisty oraz pozwolenie na zbiórkę, 
przedstawił jakieś pismo, wystawione na 
nazwisko Bazylego Popyka (ul. Łycza- 
kowska, l. 16.,, a gdy donoszący zajęty 
byt odczytywaniem tego pisma. osobnik 
ów zbiegł rzybko z mieszkania. Pozosts- 
wiona przez niego lista wskazywała na 
to, zdołał on ой rozmaitych osób wyłu- 
dzić przeszło 14 zł. 


‚ХОК ТЕК" z dnia 4 października 1935 


CO DZIEŃ NIESIE? | kronika twowske. 
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Samobójczy skok 14-ietniej |... 


(ШИ lnie przez krewnych przyjęta, rznciłasięz|piętea 


(a) Pogotowie Ratunkowe zawezwa- | Dziewczyna doznała obrażeń na całem 


ne zostało wczoraj o godz. 20-tej na 
ш. Kołłątają І. 3, gdzie w klatce scho- 
dowej z wysokości I p. rzuciła się 
Marja Liebermann, licząca 14 lat, 
przybyła do swych krewnych z Ro- 
hatyna. 


ciele і samochodem Pogotowia prze- 
wiezioną została do szpitala powszech- 
nego. Na miejscu wprawdzie oświad- 
czono sanitarjuszowi, że „Lieberman- 
nówna  zesunęła się ze schodów“ — 


lecz ze słów jej wywnioskować było mo- | 


żna, że tak się przejęła niemiłem przy- 
jęciem ze strony swych krewnych, że 


nie namyślając się. długo, skoczyła 
2 ыр. 
.Liebermannówna, złożona na no- 


szach, prosiła sanitarjuszy, by uważali, 
„aby nie spadła”... 


Magister farmacji pod ciężkim zarzutem 


Japadkowa geena przed wystawą sklepowa 


(a) Zagadkowa scena rozegrała się 
w dniu wczorajszym przed jedną z wy- 
staw sklepowych przy ul. Sykstuskiej. 
Przypatrywał się tej wystawie Jan Dawi- 
skiba, urzędnik skarbowy z Żółkwi i za- 
uważyi w pewnym momencie jakiegoś 
młodego оѕобпіка, który stanął obok nie-. 
go j równiez począł się przypatrywać to- 
warom, wyicżonym w oknie wystawo- 
wem. 

Ponieważ w szybie wystawowej od- 
bijaiy się sylwetki osób, przed nią sto- 
jących, Dawiskiba obserwował owego 
csobnika i — iak następnie zeznał — 
zobaczył, iż ten odchyla klapę jego k'e- 
szeni, Wobec tego Dawiskiba zwymyślał 


омерс osobnika w mocnych słowach, a 
ten obrażony zawezwał jnterwencji prze- 
chodzącego posterunkowego. Zagadko- 
wa sprawa oparła się o komisarjat, do- 
kąd posterunkowy obu sprowadził, Tu 
okazało się, że owym osobnikiem był 
niejaki 
Leon Schmieder, magister farmacji, 
pozostający obecnie bez zajęcia, za- 
mieszkały przy ul. Łaziennej, w Tru- 
skawcu. 
Ponieważ Dawiskiba kategorycznie opie- 
rał sę przy swem oskarżen'u, przytrzy- 


mano Schmiedera i odstąpiono sprawę 
Wydziałowi śledczemu celem dalszych 
dochodzeń. 


Zamach morderczy przy ul. Starozniesieńskiej 


Dziki odwet odrzuconego konkurenta 


(a) W dniu wczorajszym o godz. 
22-giej na ul. Starozniesieńskiej tuż w 
pobliżu Krz,wczyc w czasie sprzeczki 
przebity został nożem w okolicę serca 
19-letni józef Semen, syn szewca i wła- 
ściciela realności przy ul. Starozniesień-. 
skiej, 1. 25, przez pochodzącego z Krzyw- 
czyc rolnika Jerzego Dżusa. 

Sprawa rozegrała sę na podłożu ero- 
tycznem. Dżus zawarł znajomość z 14-le- 
tnią Katarzyną, siostrą Józefa Semena, 
zachodził często do jej mieszkania i wy- 
prowadzał ją na bliższę i dalsze spacery. 
Ponieważ Semenówna jest jeszcze bar- 
dzo młodą, przeto rodzice niezhyt przy- 


_ сруІпет -okiem spoglądali ną te zabiegi 


Dżusa o względy ich córki і starali się 
położyć kres tej znajomości młodej dziew 
czyny, która pod wpływem Dżusa prze- 
ciwstawiał się tym zamierzeniom. Na tem 
tle powstawały w rodzinie nieporozumie- 
nia, przyczem w imieniu rodz'ny, brat 
Katarzyny, Józef kilkakrotnie rozmawiał 
z Dżusem, żądając od niego, by zaprze-. 


stał bywać w ісп domu į aby więcej nie 
interesował się jego siostrą. 

Gdy wczoraj wieczorem Dżus pomi- 
mo niechęci Semenów zjawił się w ich 
domu, Józef Semen zażądał od niego, aby 
bezzwłocznie cpuścił ich mieszkan'e — 
wywiązała się pomiędzy nini ostra 
sprzeczka, w czasie której Semen uderzył 
Dżusa w twarz, 

Dżus w odpowiedzi wyciągnął szybko 
z kieszeni 

nóż i zadał nim Semenowi silny cios 

w okolicę serca, skutkiem cze”n Se- 

men na miejscu wyzionął ducha, 
Na miejsce zbrodni przybył kierownik 
IX. Komisarjatu, kom. Szozda, który przy 
stąpił bezzwłocznie dc poszukiwań za 
zbiegłym sprawcą. Ten ukrywał się czas 
jakiś, został jednak nad ranem przytrzy- 
many i odstawiony do aresztów policyj- 
nych. Zwłoki Semena na polecenie wice- 
prokuratora zostały odstawione do Insty- 
tutu miecycyny sącc wej. 


Trzeci wypadek świętokradztwa w powiecie lwowskim 


ШШШ i ciężko pobił 


Tym razem świętokradęa p 


(a) — W ciągu ostatnich kilkunastu 
dni wydarzył ‘е wczorajszej nocy trze- 
сі z rzędu wypadek świętokradztwa w 
powiecie lwowskim. Pierwszy z nich no- 
towano w ciągu nocy z 21 na 22 wrześ- 
nia br. w kościele w Rzęśnie Polskiej, 
drugi w kilka dni później wydarzył się 
w zakrystji kościoła w Winnikach, wresz- 
cie trzeci w dniu wczorajszym przed 
południem, znów w pierwszej z tych 
miejscowości. Bez wątpienia działał we 
wszystkich tych trzech wypadkach ten 
sam sprawca, którego wczoraj spotkała 
zasłużona kara. 

Około godz. 10е] wszedł do kościoła 
w Rzęśnie Polskiej jakiś osobnik a ko- 
RUG z tego, iż w kościele nle było 
udzi, 


skradł monstrancję a zawinąwszy ją 
w obrus kościelnv, wyszedł z 
1 kościoła. 

Nieznanego a podejrzanego osobni- 
ka zauważył jeden z przechodniów i 
wszczął alarm, na wkutek którego zbie- 
gło się kilkanaście osób, które poczęły 
ścigać uciekającego na ich widok osob- 
nika. Świętokradca porzucił monstrancję, 
myśląc zapewne, że przechodnie zaprze- 
staną pościgu. omylił się jednak, albo- 
wiem został przytrzymany oraz 

dotkliwie pobity. 

Sprawca doprowadzony został do po- 
sterunku policyjnego. Ze względu na to- 
czące się dochodzenia nie podajemy na- 
razie jego nazwiska. 

— 


a a S ARA 


Napad rabunkowy 
na 7 gospodarzy 


w świetle prawdy 


(a) W „Ilustrowanym Kurjerze Co- 
dziennym“ z dnia 29 wrześni: br. uka- 
zała się wiadomość, iż w Glinniku pod 
Jasłem nieznani sprawcy dokonali na- 
padu rabunkowego na siedmiu tamtej- 
szych gospodarzy. Ponieważ miejscowy 
posterunek P. P. nie potwierdził tej wia- 
domości, przeto ra miejsce rzekomego 
wypadku zjechał starosta w towarzyst- 
twie komendanta powiatowego P, P., 
którzy stwierdzili że w miejscowości tej 
nie było żadnego napadu rabunkowego, 
i że wiadomość owa była jedynie czczym 


wymysłem niesumiennego koresponden- | 


tae 


Druga ofiara 
noworocznego zamachu 


(a) W nowy rok żydowski na wy- 
chodzącego z bożnicy Salamona Schrenz- 
la, liczącego 54 lat, ojca czworga dzieci, 
napadło jak donosiliśmy — trzech jakichś 
bliżej mu nieznanych osobników, któ- 
rzy zadali mu nożami kilka ciężkich ran. 
Schrenzel, przewieziony do szpitala po- 
wszechnego zakończył życie w dniu 
wczorajszym. Dziwnym zbiegiem okoli- 
czności obaj napadnięci i zranieni w 
dniu nowego roku, Salomon Singer w 
bożnicy przy ul. Żółkiewskiej. 1. 107, 
i Salomon Schrenzel po wyjściu z boż- 
nicy, zmarli w dniu wczorajszym na sa- 
li szpitalnej. 


Nieznany samobójca 
rzucił się pod koła pociągu 


(a) Po godz. беј nad ranem na ilnji 
kolejowej Lwów — Stryj na stawidle nr. 
1 w odległości trzech kilometrów od 
dworca poniósł śmierć pod kołami po- 
ciągu osobnik nieznanego nazwiska, któ- 
rego nie zdołano na razie ustalić z po- 
wodu braku jakichkolwiek przy denacie 
papierów osobistych. liczyć mógł on o- 
koło 28 lat, był średniego wzrostu, ubra- 
ny jedynie w koszulę i spodnie, bez bluz 
ki, butów i kapelusza. Dochodzenia се. 
lem ustalenia tożsamości denata w toku. 
‚лапы i nr" ЭШТЕ 
KRONIKA KRAKOWSKA 

MASOWE WYPOWIEDZENIA pracy 
otrzymał personal Ubezpieczalni Spotecz- 
nej w Krakowie. Wypowiedzeniem 20- 
stali objęci wszyscy pracownicy admi- 
nistracyjni oraz techniczni, zarabiający 
ponad 200 zł. miesięcznie, oraz pewna 
liczba lekarzy. — Równocześnie zarząd 
Ubezpieczalni przystąpił do reorganiza- 
cji stużby manipulacyjnej oraz zmian w 
systemie obszarów rejonowych lekarzy 
domowych. 

ZBYSZKO CYGANIEWICZ. znany 
zapaśnik polski, przebywający od 20 lat 
w Ameryce, przybył do Krakowa. Za- 
mieszkat on u swej rodziny. W czasie 
pobytu w Polsce Cyganicwicz da kilka 
występów. 

WYCIECZKA DYGNITARZY KOLE: 
JOWYCH Z NIEMIEC gościła w Kra- 
kowie, podejmowana przez miejscowe 
wiadze kolejowe, oraz konsula niemiec- 
kiego. Ро powitaniu па dworcu, kilku- 
nastu wyższych urzędników koleji nie- 
mieckich z generalnym dyrektorem koleji 
Rzeszy dr. inż. Dornmuellerem udało Się 
na śniaianie, poczem zwiedzało osobli- 
wości Krakowa, We wtorek wieczór 
goście byli podejsnowani obiadem przez 
dyr. koieji krak. Wołkanowskiego, we 
środę zwiedzali urządzenia „wodne w РО- 
rąbce koło Kęt, potczem wyjechali do Za- 
kopanego. 

STRAJK POMOCNIKÓW FRYZJER: 
SKICH wybuchł w Krakawie i objął 
około 300 pracowników żydowskich. — 
Strajk transportowców, który trwa od 
tygodnia, został wczoraj zlikwidowany. 

„OTRZĘSINY“, wesoła impreza aka- 
demicka, przygotowywana przez woje- 
wódzkie T=wo przyjaciół młodzieży aka- 
demickiej na dzień 20 bm. została już 
opracowana w szczegółach. Obejmie 
ona: średniowieczny jarmark. właściwe 
„Otrzęsiny“ oraz barwne widowisko йга- 
matyczne „Mikołaj Kopernik". 


SAMOBÓJCA KTÓRY ŻYJE... Ad- 
wokatura żydowska w Krakowie emoc- 
jonuje się od kilku dni zniknięciem Dr, 
Immergllicka, adwokata, który w liście 
pożegnalnym do żony zapowiedział za- 
mach samobójczy. List {ел oddany przez 
rodzinę „desperata“ do ocery p. Scher- 
manowi skwalifikowa: uczony grafolog 
jako wytwór podnieconej wyobrażni p. 
Immergliicka, który Żyje i z pewnością 
życia soble nie odbierze. „Kokietuje on 
tylko samobójstwem, a wielkie przywią- 
zanie do życia nie pozwoli mu na czyn 
desperacki. Istotnie szereg osób widziało 
niedoszłego samobójcę w okolicach pod- 
krakowskich, a p. Immaergliickowa wy- 
ruszyła na poszukiwanie męża. 


REPERTUAR KINOTEATRÓW: 
ADRIA: „Pociąg widmo" i „Flip i Flap" 


APOLLO: „Mały pułkownik* (Shirley 
Temple) | 
BAGATELA: „Wieeńska krew' i rewia. 
MUZEUM PRZEMYSŁOWE: Dolina 

przygód. 


PROMIEŃ: „Nędznicy* 

STELLA: „Halka“ 

SZTUKA: „Urcjonv świat” 

ŚWIT: „Szopen — Piewca Wolności". 
UCIECHA: „Dziewczęta w mundurkach" 
WANDA: „Dwie Јоаѕіе“ 


„» ZORZA: „ŚStuby ułańskie*% 


o а 


_ mah ааты... 


o ъъ ___ 


NT. 27%. 
Z SALI SADOWEJ 


SAMBOR 3. 10. (tel. wł.) Dziś 
przed sądem przysięgłych rozpoczął się 
w Samborze trzydniowy proces prze- 
ciw siedmiu oskarżonym 2 Janem 
Druszczakiem na czele. Akt oskarżenia 
zarzuca tej grupie oskarżonych ban. 
dycki napad dnia 13 lutego 1931 roku 
mieszkanie Ну Berman w Drohobyczu, 
której po jej steroryzowaniu szajka z 
Janem Druszczakiem na czele zrabo- 
wała 500 zł. Na sprawców tego napa- 
Л rę ACRE © 
S.p. Franciszek Horodyski 

Przed kilkoma dniami rozstał się 
z tym światem $. р. Franciszek Horody- 
ski, art. malarz. 

Jako najstarszy Jego kolega i przyja- 
ciel, czuję się w obowiązku skreślenia 
słów kilku, aby pamięć Jego uczcić i po- 
zostałym wyrazić całe współczucie i żal 
za zmarłym. Ś. p. Franciszek był człowie- 
kiem z gruntu dobrym, dobrym kolegą 
i przyjacielem i dobroć swoją okazywał 
we wszystkich okolicznościach życio= 
wych. 

Był bardzo tęgim malarzem —- głów= 
nie portrecistą. Karjerę rozpoczął w Mo- 
nachium, gdzie јако młodego „studenta 
Akademii poznałem. Następnie przeniósł 
się do Wiednia, gdzie cię w dalszym cią- 
gu kształcił, Dopiero znacznie później tu, 
na lwowskim gruncie spotkaliśmy się i 
wtedy połączyła nas serdeczna przyjaźń. 

Zmarły stworzył szereg bardzo pię- 
knych portretów: między їппет! dwa do- 
skonałe Ojca Klemensa Szeptyckiego, 
mój własny, który figurował na mojej ju- 
bileuszowej wystawie przed trzema laty 
w Warszawie i gdzie cieszył się wielkiem 
powodzeniem, hr. Gołuchowskiej i wiele 
innych. 

Teraz, po skonie kochanego kolegi i 
przyjaciela, nie pozostaje mi nic innego 
jak złożyć hołd Jego zacnej і dobrej du~ 
szy i prosić Najwyższego o spokój dla 
niej. 

Niech mu ziemia lekką będzie! 

Jan Rosen. 
O TE нс ZWZ ZZ RY 
KOMUNIKATY 


SEKCJA LEKKOATLETYCZNA $0- 
KOŁA MACIERZY urządza w niedzielę, 
6 bm. o тойт. 10-tej zawody wewnętrz- 
no-klubowe na boisku własnem przy ul. 
Cetnarowskiej. 

WYKŁAD DR. JERZEGO GUERTLE- 
RA. W niedzie!ę, 6 bm. о godz. 12-tej 
wygłosi na wystawie obrazów w Mu- 
zeum Przemysłu Art. ul. Hetmańska 20, 
dr. J. Gfrtler prelekcję, w której poru- 
szy zagadnienie stosunku widza do 52{и- 
ki wspołczesnej. 

PREZES DR, KRZEMIEŃSKI W MA- 
ŁOPOLSCE WSCH. Prezes Najwyższej 
Izby Kontroli gen. dr. Krzemieński bawił 
przez kilka dni na terenie lasów pań- 
stwowych, należących do administracji 
dyrekcji lwowskiej. 

KURSY FRANCUSKIE TOWARZY- 
STWA PRZYJACIÓŁ FRANCJI. Wpisy 
na kursy języka francuskiego i literatu- 
ry francuskiej codziennie od godz. 18-tej 
do 20-tej w III. Gimnazjum, ul. Batore- 
go 5, I p. Początek nauki w paździer- 
niku 1935 r. 26863 

DANCING DOZWOLONY DLA MŁO- 
DZIEŻY. Kuratorium Okręgu szkolnego 
we Lwowie zezwoliło inłodzieży szkół 
średnich na uczestniczenie w dancingu, 
który odbędzie się w ramach wielkiego 
kiermaszu harcerskiego w niedzielę, б-со 
bm. na placu Targów Wschodnich. — 
Opiekę nad młodzieżą wzieły па siebie 
panie z Wojew. Koła Przyjaciół Harcer- 
stwa. Nie ulega kwestji, że młodzież 
skorzysta ochoczo 2 możliwości tej, jak 
i wielu innych zabaw, przygotowanych 
dla niej, jak i dla starszych w tym dniu 
na Wielkim Kienmaszu. 

DOROCZNA LICYTACJA KONI WE 
LWOWIE. Małopolskie Tow. Zachęty do 
hodowli koni we Lwowie, urządza dnia 
11 października br. o godz. 10 rano na 
torze na Perserkówce doroczną licytację 
koni, na której będą sprzedawane: Е 
niki wszelkiego pochodzenia, dwuletnie 
konie arabskie, Кайсы ZE 516 
w treningu, materjał stadny. 

NOWY DOM POLSKI NA BUKOWI- 
NIE. W Carapciu nad Czeremoszem na 
Bukowinie został poświęcony i otwarty 
nowy Dom Po:ski, wzniesiony staraniem 
miejscowej ludności polskiej, 


„KURJER” z dnia 4 pażdziernika 1935 


du wpadła policja dopiero w roku 
1934. 

Przez tę samą grupę bandytów po- 
pełniony został napad na dom śp. Le. 
opolda Sawickiego w Drohobyczu w 
nocy dnia 26 sierpnia 1931 roku Gdy 
Sawicki wzdragał się oddać bandytom 
pieniądze jeden z nich uderzył go tę- 
pem narzędziem kilkakrotnie w głowę, 
poczem zabrał mu zegarek niklowy, 
parę butów męskich i walizkę, 

Na trop sprawcy tej zbrodni wpa- 
dły władze dopiero w roku 1933, gdy 
Jan Druszczak przebywał w więzieniu 
i tu zdradził się z popełnienia czynu 
przed współwięźniami. 

Tejże samej grupie akt oskarżenia 
zarzuca, że w połowie lutego 1933 ro- 
ku, zabiła jednego z uczestników tej 
bandy niejakiego Michała Motykę, o. 
bawiając się, że tenże wyda herszta i 
członków bandy w ręce władz. Роя. 
kreślić należy, że zamordowany Mi- 
chał Motyka, uczestniczył w całym 
szeregu napadów i kradzieży, a przy 
podziale łupów nie zawsze był „spra- 
wiedliwie* obdzielany. Bestjalski był 
sposób zamordowania Motyki. Oto Jan 
Druszczak i Władysław Krzesaj, pe. 
wnej nocy zwabili Motykę nad Were- 
szycę, gdzie zarzucili mu pętlę па 
szyję i zaduszonego wrzucili do rzeki 
pod lód. Długo zbrodnia ta nie wy. 
szła na jaw, a trup Motyki przez dwa 
miesiące pozostawał pod wodą. 

I wreszcie obszerny akt oskarżenia 
zarzuca całej bandzie liczne kradzieże 
w cerkwiach w okolicy Komarna, a 
więc w Chłópach  Koniuszkach Kró- 
lewskich itd. Zrabowane te, w sposób 
świętokradzki rzeczy, a wśród nich 3 
kielichy srebrne pozłacane, berło z 
krzyżem, pieniądze z puszek cerkiew. 
nych, przechowywała banda w stajni 
niejakiego Chaima Koscha recte Seu- 
sa w Komarnie, u którego znaleziono 
również szereg zegarków, szpilek zło- 
tych, pierścieni, srebrnych łyżek, wi- 
delców itd., pochodzących z różnych 
kradzieży, przeważnie u niejakiej Sa. 


więłokradcy bandyci przed sadem w Samborze 


ry Scheininger z Komarna. Oto tylko 
w przelocie spis win tej bandy w 
skład skład której wchodzi jej herszt: 
Jan Druszczak, те]. gr. kat, ślusarz, 
wielokrotnie karany, Władysiaw Krze- 
saj rel. rz. kat., rolnik, również wielo- 
krotnie karany, Jan Dąbrowski z Dro- 
hobycza, karany, Władysław Chiniczew 
ski, murarz, Marja Druszczakowa, Ło- 
na herszta, wielokrotnie karana, Marja 
Chiniszewska, właścicielka realności i 
Chaim Kosch, dorożkarz, ostatnio za- 
mieszkały w Gródku Jagiellońskim. 
Rozprawa, której przewodniczy r. 
Węgrzynowicz, rozppisana na trzy 
dni, budzi w całym Samborze ogólne 
zainteresowanie, gdyż oskarżeni byli 
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postrachem okolic Sambora i z nazwi- 
skami ich łączy się szereg  niewykry- 
tych kradzieży i napadów. 

Oskarża prok. dr. Trela, wśród a 
dwokatów zajął miejsce adwokat ze 
Lwowa Wł. Latoszyński, Czołowym 
oskarżonym, а zwłaszcza  Janow' 
Druszczakowi i Władysławowi Krze 
sajowi grozi kara śmierci. 


Tajemnica żydowskich Кер handlowych 


przed sądem lwowskim 


Wczoraj przed sądem okręgowym 
toczył się jeden z tych procesów, któ. 
re odsłaniają tajemnicę ksiąg handlo- 
wych i etyki żydowskiej wobec władz 
skarbowych. Na ławie oskarżonych za- 
siedli b. woźny 4-yo urzędu skarbowe» 
go: józef Hornung (Zadwórzańska 12) 
Józef Spiessbach kupiec (Królowej Ja- 
dwigi 16), Adolf Spritzer kupiec 
(Podlewskiego 10), Jakób Rotenberg 
(Szeptyckich 4) i Benjamin Blecher 
(Kętrzyńskiego 26). 

Sprawa w krótkości przedstawia się 
jak następuje: Firma Spiessbach-Ble. 
cher, chcąc ukryć przed Izbą Skarbo- 
wą swe obroty i „uszczuplić* dochody 
prowadziła specjalną księgowość, która 
wnet jednak wpadła w oko izbie Skar 
bowej. Mała rewizyjka i książki firmy 
Spiessbach - Blecher powędrowały w 
opieczętowanym worku do Izby Skar- 
bowej. Ale kupcy nie zasypiali sprawy. 
Oto wnet zwąchali się z woźnym IV. 
Urzędu Skarbowego niejakim Józefem 
Hornungiem і opracowawszy z nim 
plan, dnia jednego cichcem ѕргома- 
dzili inne księgi do Urzędu Skarbowe- 


B. sekrełarjat sądu w Szczercu 


przed sądem 


Wczoraj przed trybunałem 
сујпут we Lwowie, któremu przewod» 


niczył r. Armiński, a oskarżał prok. dr. | wej, rel. gr. kat., która 


Hryniewiecki toczyła sję rozprawa prze 
ciw b. członkom szczerzeckiego sekre- 
tarjatu sądowego, а to: Józefaiowi Ko- 
łodziejowi rel. gr. kat., który jako u- 
rzędnik sądowy w różnych formach 
sprzeniewierzył na szkodę skarbu i o- 
sób prywatnych 10.000 zł, Michałowi 
Wowkowi, urzędnikowi sądowemu, rek 
gr. kat, który w podobny sposób 


apelacyjnym 


apela- | sprzeniewierzył 5.894 zł 81 gr. i pnie 


Marji Charakównej praktykantce sądo 
sprzeniewie- 
ггуіа 4.068 zł. 40 gr. Sąd pierwszej 
instancji skazał Kołodzieja na 4 lata, 
Wowka na 2 lata i 6 miesięcy, a Cha- 
rakównę na 1 rok i 6 miesięcy wię- 
zienia. 

Jako obrońcy wystąpili adw. dr. Ba. 
tycki i adw. dr. Knosów. 

Wyrok zapadnie dziś wieczorem. 


Komunista z pod templum 


Pomocnik drukarski Szymon Rosen | ce władz. Rosenstein 


stanął wczoraj 


stein od lat już ciąży ku bolszewickim | przed ławą przysięgłych. Trybunałowi 


prądom, czego wyraz dał 
do Komunistycznej Partji Zach. Ukra- 
iny. Dnia jednego zapałał chęcią czy: 
nu i wziął udział w masówce pod tem- 
plem przy ul. Żółkiewskiej. Ale go 
wnet sprzątnęła policja i oddała w rę- 


wstępując | przewodniczył r. Michale, bronił adw. 


dr. Bombach. 

Celem dopuszczenia jeszcze jedne- 
go świadka rozprawę odroczono do 
9 bm, 


Kolejarze niemieccy we Lwowie 


Ag. Wschód donosi: Wczoraj o go- 
dzłnie 8,50 rano przybyli do Lwowa po- 
ciągiem specjalnym z Zakopanego ko- 
lejarze niemieccy, którzy od kilku dni 
zwiedzają Polskę. Na dworcu kolejo- 
wym witali kolejarzy niemieckich w imie- 
niu Wojewody naczelnik Kwaśniewski, 
dyrektor Kolei Łaguna, wiceprezydent 
Weryfński, starósta grodzki Protassewicz 
wicedyrektor Kolei Kałuski oraz inni re- 
prezentanci władz. | 4 

Przy dźwiękach orkiestry kolejowej 
przeszli kolejarze niemieccy przez salon 
reprezentacyjny i udali się na Śniadanie 
do poczekalni I-szej klasy. Przed połu- 


dniem kolejarze niemieccy rozpoczęli 
zwiedzanie miasta. 

Kolejarze niemieccy otrzymali prze- 
wodnik po Lwowie, piękne album z fo- 
tografjami i objaśnieniami po polsku i 
niemiecku i plan miasta Lwowa. Goście 
niemieccy kolejno zwiedzili: Muzeum Ja- 
na IH., Kościół ОО. Dominikanów, Ka- 
{ейге łacińską. ori .lańską. cerkiew Wo- 
łoską, Muzeum Przemysłowe, Panoramę 
Racławicką i inne zabytki, a następnie 
oglądali ranoramę Lwowa z Wysokiego 
Zamku. Kolejarzom niemieckim towa- 
rzyszą w zwiedzaniu тісѕ{а pp.: dr. 
Czołowski, dr. Breit i kustosz Mekicki. 


go, wyjęli z worka swe. oryginaln. 
księgi i zaszyli z powrotem sfałszowa- 
ne. Za tę przysługę dali Hornungowi 
100 zł „gratyfikacji“. Woźny wyleciał 
i znalazł się z Żydami na ławie oskar. 
żonych. Rozprawie przewodniczył г. 
Będaszewski, oskarżał prok. dr. Trela. 
Bronili adwokaci: dr. Axer, dr. Gelb, 
dr. Olszewski, dr. Macieliński, adw. 
Łyczkowski i dr. Heilpern. Zaznaczyć 
należy, że zebrane z urzędu Skarbo- 
wego księgi handlowe firmy Spiessbach 
i Blecher znalazły władze skarbowe 
w szynku Zimermana przy ul. Bar- 
skiej. 

Rozprawa rozpisana została na 2 
dni. 


О NWN оа 
Pożegnanie naczelnika 
sądu 


Donoszą z Żółkwi: 

Długoletni, na tutejszej niwie społe« 
cznej zasłużony naczelnik sądu, grodz- 
kiego w Złoczowie Kowalczuk, przeszedł 
z dniem wczorajszym na własną prośbę 
w stan spoczynku. Agendy interymisty- 
cznego kierownika objął p. Jan Sięga- 
lewicz, 


Proces komunistów 


W. dniach 26 września do 30 wrze- 
śnia br. odbyła się przed trybunałem S. 
Okr. w Tarnopolu rozprawa główna o 
działalność komunistyczną przeciwko 23 
oskarżonym. 

W wyniku rozprawy trybunał skazał 
Józefa Schwarza na 5 lat więzienia, Mo- 
zesa Kurza ts. Friedmana na 4 lata wie- 
zienia, Leona Freisingera na 2 i pół roku 
więzienia, Salomona Silbera na trzy lata 
więzienia, Izydora Weissmana na 2 lata 
Mikołaja jJaszewskiego, Mikołaja Sojkę 
i Maksyma Kociubę każdego na 1 rok 
więzienia, a wszystkich z pozbawieniem 
praw obywatelskich na lat 5. Wszyst- 
kim wymienionym zaliczono areszt śled- 
czy. 

Rozprawie przewodniczył wiceprezes 
S. O. Dr. Węgrychowski, oskarżał wi- 
ceprokurator Wieckowski. 


Komisje wyborcze 
zlikwidowane 


Wszystkie komisje okręgowe wybor- 
cze w tych okręgach, gdzie przebieg 
wyboru do Sejmu i Senatu nie został za- 
kwestjonowany — zostały zlikwidowane. 
Wszystkie akta komisyj wyborczych zo- 
słały przekazane do archiwum, 


Nowy dom ludowy 


W niedzielę dnia 29 września odbyło 
się w Hucisku brodzkiem (gm. Ponikwa) 
poświęcenie domu ludowego przy udzia- 
le władz z starostą Kączkowskim na cze- 
le, duchowieństwa i licznie reprezento- 
wanych mieszkańców pobliskich osiedli. 

Jest to 25 skolei dom ludowy, wśród 
pcwstałych na terenie powiatu brodz- 
kiego. Ta ostatnia placówka oświaty jest 
szczególnie ważna dlatego, gdyż Hucisko 
brodzkie położone ;:st daleka od wsżel- 
rach, ważniejszych arteryj komunikacy|- 
nyc 
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Wyścigi psów w Ameryce | 


Amerykanie przepadałą ża sportem, 
oraz lubią wszelkiego rodzaju gry ha- 
zardówe. Każdy Amerykanin ma we krwi 
bakcyl hazardu. Nawet podczas jazdy w 
taksówce, yankes gra w „orła“ z szofe- 
rem. Jeżeli wygrywa pasażer, szofer wie- 
zie go za darmo. 

Jeżeli zaś szczęście uśmiechnie się 
szoferowi, wówczas pasażer płaci 
podwójną taryfę. 
W Nowym Jorku nie spotyka się szofera, 
kióryby nie grał ze swym przygodnym 
pasażerem, Lubują się Amerykanie rów- 
nież i w wyścigach psów, które odbywa» 
ią się w sposób następujący: 

Kasy totalizatora oblężone są przez 
tłumy graczy, grających przeważnie na 
faworytów. Na ogromnej arenie znajdują 
s.ę klatki z psami, które głośno szczeka- 
ją і skomlą. Każdemu z „rumaków* śpie- 
szy się wydostać ze swego więzienia na 
wolność. Roziega się drugi dzwonek; 
wszyscy są w napięciu, 

Na dany sygnał starterzy odrazu pod-. 
koszą do góry Sziachetowe drzwiczki 
klatek. Psy wyrywają się na wolność i 
biegną ścieżką, Przed nimi ucieka kró- 
lik — zabawka, poruszona prądem elek: 
trycznym. 

Publiczność z wielkim napięciem ner- 
wów śledzi za swymi ulubieńcami. Każdy 
z tłumu wyraźnie widzi swego faworyta 
nawet na dałszy dystans. Każdy z psów 
ma bowiem ubranko innego koloru, z 
przyczepionym u boku dużym numerem. 
Im bliżej do finiszu, tem więcej jest krzy- 
ków i nawoływań, zupełnie tak, jak na 
wyścigach końskich. Ludzie już stracili 
panowanie nad nerwami, hazard sięga 
zenitu. 

Dają się słyszeć histeryczne nawoły- 
wania: — Lili, prędzej! Nie daj się Jeki 
Boy! — Oto już finisz! 


CERAMIKA 


Magazyn POW szkła pod kierow- 
nictwem ONYŚKI, Lwów, Найска 5 
(w podwórzu), poleca po cenach najniż- 
szych: słoje we wszystkich gatunkach, 
butle, porcelanę, szkło i naczynia ku- 

chenne. 2057 


Zegar komunistyczny 


| Po trzyletniej pracy pewien zegar. 
mistrz moskiewski ukończył obecnie 
konstrukcję dużego zegara, będącego 


arcydziełem w swoim rodzaju. Zegar 
ten, składający się z przeszło 5.000 
części składowych, gra co godzinę 


„M.ędzynarodówkę”*. 

Od godziny 6 do 7 rano, na зре- 
cialnej małej platformie, defilują w od 
stępach sześcio minutowych kolejno 
wszyscy członkowie rządu Sowietów, 
począwszy od Woroszyłowa. `` 

A wreszcie z uderzeniem godziny 
siódmej zapala się 50 maleńkich lam- 
pek elektrycznych i w ich blasku, przy 
dźwiękach „Międzynarodówki“ pojawia 
się postać Stalina. 


Owady - najgroźniejszy 
wróg człowieka 


Ną odbytym niedawno kongresie 
entomologów przedłożył prof. H. G. 
Crawford, kierownik Instytutu entomo- 
logicznego w Kanadzie — interesujące 
dane co do szkodliwej i zgubnej dzia- 
łalności rozmaitych owadów. 

Wedle przybliżonych obliczeń 

ofiarą szarańczy 
pada corocznie w północnej Ameryce 
około 80 miljonów akrów ziemi upraw. 
nej, — a szkody wyrządzone w zasie- 
wach i plonach szacuje się na olbrzy- 
mią sumę 
dwa miljardy dclarów 

Nie lepiej przedstawiają się stosun- 

ki i w Indjach, gdzie szkody materjal- 


ne sprąwiane corocznie przez owady 
dochodzą do sumy 
150 miljonów funtów szterlingów 


Co więcej: jak podaje sir Guy Mar- 
shall. kierownik Instytutu entomologicz 
aego w Indjach, со roku 

około pół miljona ludzi umiera 

skutkiem ukąszenia przez jadowite 

Тоту} owady, 

Wszystkie stosowane dotychczas 
środki walki z tym groźnym a niepo- 
kaźnym wrogiem człowieka даја sto- 
sunkowo nikłe wyniki, 


„KURJER" z бта 4 października 1939 
SKARGI I ZALE 


Lili wyprzedza swego konkurenta, bl- 
jąc go o dwie głowy, nie licząc długości 
wywalonego z upału і naprężenia ozoru. 
Na trybunach istne piekło. Wydzierają 
się wszyscy — i szczęśliwi posiadacze 
biletów і mający pecha; kobiety wy- 
machują chustkami, . parasolkami, toreb- 
kami, nawet puderniczkami, witając zwy” 
cięscę, mężczyżni zaś — kapeluszami, a 
nawet cygarami. Po wyścigu, zmęczone 
psy wbiegają do specjalnego pomleszcze- 
nia, ukrytego za firankami. O króliku 
wszyscy już zapomnieli, gdzieś się po- 
dział podczas biegu, swoją rolę już speł- 
nit, Chłopcy - murzyni roznoszą chłodzą- 
ce napoje. . 

Pije się wprost z butelek, nawet naj- 
wytworniejsze panie obchodzą się bez 
szklanek. Po ochłodzeniu się, publiczność 
przystępuje do drugiego biegu, który się 
odbywa w warunkach nie mniej nazardo- 
wych niż poprzedni. ABC. 


pe 15.000 21. na Nr. 7326”, 90228 i 99736, 


przekazem pecztewym. lub pisemnie. 
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dze kolejowe wpadły na trop pomysło- 
wych oszustów-kupców żydowskich z 
Tłumacza, którzy przez b. długi okres 
czasu popełniali machinacje oszukańcze, 
na szkodę kolei państwowych. Mianowi- 
cie kupiec Leopold Friedl i handlarz by- 
Ша Joset Hausner z Tłumacza, trudnili 
się wysyłką mięsa wołowego i cielęcego 
zagranicę, a w szczególności do Austrji. 
Ponieważ koszta. przewozu inięsa koleją, 
wydały się im “а duże, wspomniant kup- 
cy postarali się o pieczęć rzeżni miej- 
skiej, pod której firmą wysyłali przesyłki, 
płacąc w ten sposób zniżoną taryfę o 25 
procent. O machinacjach kupców żydow- 
„skich, wiedzieli, a nawet byli w nich po- 
mocni zawiadowca stacji Stefan Demian- 
czuk i urzędnik ruchu Stanisław Kamiń- 
ski. Wkrótce „dobrane towarzystwo”, 
odpowie przed sądem stanisławowskim. 
Powiększą szeregi bezrobotnych. Fir- 
ma „Polska Foresta“ w Nadwórnie, wy- 
powiedziała pracę 2 dniem 1 październi- 
ka wszystkim pracownikom, zatrudnio- 
nym przy kolejce leśnej. Wypowiedzenie 
to pozostaje w związku z przejęciem kie- 
rownictwa kolejki leśnej na rachunek 
Państwa. 

Wojewódzki Zjazd Inwalidów odbył 
się w naszem mieście." Zjazdowi prze- 
wodniczył b. poseł Pająk z Warszawy. 
У” zieżdzie,: którego przedmiotem były 
aktualne sprawy i zagadnienia inwalidz- 
kie, wzięło udzia: 56 uczestników. 


[йшй #401) 


Korespondent nasz donosi ze Stani- 
sławowa: 

Mimo ciężkich nadzwyczaj warunków 
materjalnych, płyną chętne ofiary na 
Tow. popierania budowy szkół powsze- 
chnych, co jest niezbitym dowodem, że 
społeczeństwo polskie rozumie potrzebę 
budowania nowych szkół powszechnych. 
Dowiadujemy się, że stanisławowskie 
Koło TSL. dwukrotnie zwróciło się do 
Lwowskiego Okręgu Tow. popierania 
budowy szkół powszechnych z prośbą o 
udzielenie pożyczki z funduszów składa- 
nych przez polskie społeczeństwo na 
zremontowaj.e 13 polskich szkół po- 
wszechnych w powiecie stanisławow- 
skim. 

Budynki tych szkół są w opłakanym 
stanie i bez remontu grozi im zawalenia. 


{ 


gdzie padły wygrane 100.000 ZŁ Na Nr. 156488. po 20.000 na Nr 40712, 160620 i 168891 
po 10.000 Zł. na Nra 
i 179749, próez wielkiej ilośc! niżej 10.000 Zł, 

Ciągnienie kl. I. rozpoczyna się jeż 18 października 1935 r. Zamówienia usku” 
teczniać można zapomocą blankietu czokowego P 
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Kronika stanisławowska 


Oszustwa żydowskich kupców. Wła- | 


| 
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Głos z „jaskóőiki“ 


Otrzymujemy następujące pismo: 

Szanowna Redakcjo! Za pośrednic- 
twem Szanownej Redakcji zwracam 
się do Dyrekcji teatrów miejskich z 
prośbą o zniżenie cen biletów III. bal- 
konu (pierwszy i drugi rząd, grupa 
C iD.), do pierwotnej normy, na 
przedstawienia wieczorne i popołudnio- 
we. 

Przez okres czteru lat obecnej Dy- 
rekcji obowiązywały poprzednie, nie- 
podwyższone ceny; aż dopiero od 1 
października podwyższono ceny bile- 
tów HI. balkonu, pierwszych dwóch 
rzędów, a równocześnie zniżając ceny 
miejsc І. i П, balkonu. 

Gdy się zważy z jak. „zasobnych“ 
sfer składa się Publiczność III. balko- 


ГА 


szczęśliwe Losy Państwowej Loter ji Klasowej 


nabyć można w znanej, najszczęśliwszej kolekturze 


,92с2е$сіе” 


Lwów, ul. SYKSTUSKA 12 


15665, 34203, 110223 


K O. Nr. 500.420 „Szczęście“ Lwów. 
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В. dyrektor Ukr. Banku Spółdzielcze- 
go, oskarżony ə nadużycia. Bohdan Mo- 
nasterski, były dyrektor Ukr. Banku 
Społdzielczego w Stanisławowie, przy 
właszczył sobie różne kwoty, pobierane 
od dłużnikow bankowych. Przeprowa- 
dzona kontrola, ujawniła nadużycia Mo- 
nasterskiego, który odpowie za nie przed 
sądem, 

Usiłowane podpalenie. Onegdaj w.Pu- 
kowie, usiłowano podpalić młyn Edmun- 
da Czaplińskiego. Ма szczęście ogień 
w czas zauważono i zgaszono. Jak wy- 
kazały dochodzenia, sprawcą podpalenia 
młyna był pracownik młynarski St Dłu- 
żeń, który w ten sposób chciat się ze- 
mścić, za: wydalenie go ze służby.: 

Policyjna obława w mieście i gmi- 
nach podmiejskich. P. P. w Stanisławo- 
wie przeprowadziła nocną obławę na te- 
renie naszego miasta, w wyniku której 
przytrzymano 35 osób za przewinienia 
natury kryminalnej. Również prze 
dzone rewizje w melinach złodziejskich, 
ujawniły szereg rzeczy, pochodzących 
z krądzieży. Pozatem przeprowadzono 
obławę w gminach podmiejskich, zatrzy- 
mując 12 osób ` А 

Zastrzelenie włamywacza. W czasie 
pościgu, za zbiegłym z aresztów sądo- 
wych w Bohorodczanach, włamywaczem 
M. Semiańczukiem, a posterunkowym 
P, Р., G. Peruckim z Tłumacza,.wywią- 
zała się strzelanina, w wyniku której `Ѕе- 
miańczuk poniósł śmierć. 


PRZYPOMINAMY 


PP. Prenumeratorom zamiejscowym, że w niedziele i święta 


urzędy pocztowe wydają zgłaszającym się „K URJER' 
w godzinach od 9—11 rano. иитии 


psi nie (ШШШ pomocy 


| 


a tem samem pozbawienie około tysiąca 
dzieci polskich możności pobierania na- 
uki w ojczystym języku. — Dwukrotne 
prośby TSL. w Stanisławowie do Tow. 
popierania budowy szkół powszechnych 
pozostały do dnia dzisiejszego bez odpo- 
wiedzi, mimo, że poważne kwoty zosta- 
ły przez wspomniane Tow. przeznaczone 
na budowę innych szkół — jak się do- 
wiadujemy, — niepolskich. 

Fakt pozostawienia TSL. w Stanisła- 
wowie bez żadnej odpowiedzi ze strony 
Tow, popierania budowy szkół powsze- 
chnych, jest wymowny. 

Dla dobra Towarzystwa popierania 
budowy szkół powszechnych, należałoby 
Sprawę tę zbadać. Domaga się tego całe 
polskie społeczeństwo PUZO. 

‚ К. 


nu, że akustyka- tam jest najfatalniej- 
szą. gdy się toczy akcja w głębi sce: 
ny, to z miejsc środkowych I. i II. 
rzędu (nie "wspominając już o rzę- 


dach dalszych i bocznych), tylko jed- , 


ną połowę sceny widać, to nie wiem 
czem uzasadniono zwyżkę cen tej ka- 
tegorji miejsc. 

Będąc na dwóch przedstawieniach 
dnia 18 ub. mies. „Muzyka na ulicy“ i 
„Wyzwolenie“ dnia 26 ub. m. widzia- 
łem, że na pierwszem przedstawieniu 
było na trzecim balkonie około czter- 
dzieści osób, zaś na drugiem t. j. 
„Wyzwoleniu”, gdzie mistrzowska T$- 
żyserja dyr. Horzycy i Daszewskiego 
święcą niebywałe triumty, było (па 
Ш. balkonie) łącznie z bileterami i po* 
licją jedenaście osób. 

A więc, gdzie uzasadnienie, by 
przy tak przerażających pustkach pod. 
wyższano ceny najtańszych miejsc, ra- 
czej należałoby je zniżyć poniżej pier- 
wotnych cen, zwłaszcza, że dzisiaj 
każdy ustosunkowany (a tych jest 
mnóstwo) w łatwy sposób może uzy- 
skać zniżkę i za cenę jednego złotego 
kupuje pierwszorzędne miejsce w par- 
{етеш . 

W Operze warszawskiej zniżono w 
obecnym sezonie, ceny najtańszych 
miejsc z 50ciu groszy do 30-tu,'w T. 
K.K.T. o 50 procent ceny wszystkich 
miejsc. 

Czy nie byłoby bardziej wskaza- 
nem, by podwyższono. choćby o pięć 
groszy cenę każdego biletu, w parterze 
lub w lożach, lub, by pobierano opłatę 
za program „Scena lwowska“? 

Przy dobrej woli i chęciąch sposo- 
bów byłoby mnóstwo. 

W niedawnym wywiadzie na 1а, 
mach tut. prasy p. dyr. Horzyca o- 
świadczył, że społeczeństwo lwowskie 
jest zubożałe i nie znosi wysokich cen 
biletów. Więc gdzie konsekwencja? 

Żywię nadzieję, że Dyrekcja teatru 
postąpi po obywatelsku i zanuluje о- 
statnią zwyżkę miejsc, czem  zaskarbi 
sobie wdzięczność bywalców — „ja- 
skółki“. 

Dziękuję za .faskawe umieszczenie 
tych zdań, skreślonych tak w interesie 
Teatru jak i publiczności, — Henryk 
Szmyt. 

[шк ыш  с=—-—- E 87) 

Odznaczenie prefektów 

· rumuńskich 


Ag. Wschód donosi: 

Konsul R. P. w Czerniowcach Uzdow= 
ski udekorował Ziotym Krzyżem Zasługi 
prefekta Vantu- z Czerniowiec, p. pref, 
Cojocariu z Suczawy, p. pref. Bancesci 
z Radowiec і p. pref. Apati że Staro- 
żyńca. 


Akcja sadzenia drzew 


Cały szereg samorządów przystępuje 
w najbliższych dniach do masowego są- 
dzenia drzew owocowych na terenie 
trzech województw południowo-wschod- 
nich. Produkcja owoców, a zwłaszczą 
owoców szłachetnych, była w ostatnich 
latach szczególnie rozwinięta, a nawet 
niektóte gminy na terenie Ciepłego Po- 
dola i Pokucia uzyskiwały z owoców 
znaczniejsze dochody, umieszczane w bu- 
dżecie gmin. 

Niezależnie od drzew owocowych, 
gminy przystępują w tym roku do Sa- 
dzenia drzew przydrożnych dla orjenta« 
cji jadących w nocy, lub w czasie za- 
dymki śnieżnej w zimie. Instruktorzy 
rolni odbywają pogadanki z ludnością na 
temat sadzenia drzew nowych i ochrony 
drzew starych pod hasłem: „W imię roz- 
woju kultury — nie niszczyć drzew'. 


Otwarcie kursu 
pożarniczego w Tarnopolu 


W Tarnopolu otwarto !0-dniowy kurs 
pożarniczy w obecności prezesa Zarządu 
radcy Dobrzańskiego. W kursie Ыога 
udział przeważnie naczelnicy Ochotnicz, 
Straży poż. z terenu województwa tar- 
nopolskiego, Koniec kursu 6 bin. z po- 


Święceniem sztandaru tarnopolskiej O- 
chotniczej Straży Pożar. 
== 2 


niczka“ do Adminis:racji Kurje- 
ta, Lwów, Zimorowicza 10. 
26777 


Naprauę zegarków 
pod kierownietwem 
Bzwajcarskiej siły 
fachowej. 


TANIE. ŹRÓDEO ZAKUPÓW 


ZŁOTO, SREBRO, ZEGARKI 


nolecz tanig 


WŁ. BUSZEK [wów, Ikademieka 6 


Naprawa zegarków i biżuterji. — Tel. 218-45 


PARASOLE, PARASOLKI 


Persso'e oerodowa i miernieze, naprawy, ре- 
krvela = pa'eea iedyna Katolicka Firma 


„PARAGON“ tss, wAŁOWA 3 


1273 


GUSTOWNĄ BIELIZNĘ krawaty 


o cenach niskich poleca 985 


R. Mokrzycki, Rutowskiego 2 tel. 242.37 


KONRAD KAIM i SYN 
Lwów, Kepernika 11. 


FORTEPIANY, PIANINA, GRA- 
MOFONY, PŁYTY. 


NAJWIĘKSZY WYBÓR. 
- 1289 


MEB LE de wszelkich рекої najkorzystniej 
nabyć moana 

w WYTWÓRNI M EBLI 

Fr. ZIELIASKIEGO 

Lwów, Кейаѓаја 5 

(w podwórzu) Stale 


1036 na skłedzie. 
Б: meble antyczne. 


damskie, 
„męskie, 


wszelkie przerebki wykonuje według najnowe 


szych modeli. Ceny przy- 
stępne, wykonanie KUTE CAR ATA 
skie firma МАНУ АНА W 


Lwów, MAŁECKIEGO 9 23453 | Pogadanka sportowa. 18.45 /Lw) Trio 
- | śalonowe. 19.00 (Lw) „Koszałki opał- | opera d'Albe.ta. 
Ogłoszenia ШЕШН БУЫ” ао 10 słów == i 
30 gr., dalsze wyrazy pe 5 gr. Dla ЖЕ 
poszak, pracy do 15 słów 30 gr. dal- EE 
РА 8070 zenia  duobne« 
tupłackie во 10 gr. slawe = 


W tej rubryce gamieszczam 
zgłoszenia do 10 stów po 80 gro 
Szy — dalsze wyrżzy `^- 5 ег. 


REALNOŚĆ 
Nową, komfortową, słoneczną. 
wolną od taksy, blisko tra wa- 


ja, kupię. Listy pod „Kamie- najstarsza 


Lwów, 
Specjalność: 


W tej rubryce zemteszczamy 
ogłoszenia do 10 ałów po 80 
groszy — dalsze wyrazy 0 
5 gr, kupieckie po 10 groszy 


GROMADA 
Rzęsna Polska ma jeszcze na 
sprzedaż parcele budowlane koło 
Brzuchowiec — tanio, bo tylko 
d'a Polaków. 15 minut koleją 10| płócienne 
uwowa, Dcgodne warunki a= 


2719 


Fortepiany 
krótkie najnow 

sze modele, ' 
wjelki wybćr ! z 
ł:niQ aprzedeje 
HANAK Lwów Каф 
Piłsudskiego 7? „iowe 
p. 1119 


usturecznia 


UTTERMA 
IMITU IA 14. 


TO w „KURJERZ 


poleca 
firma katolicka 
L. T. SKRZYPEK 
Halicka 4, tel, 
Obuwie 


WYGODNE MESZTY 


poleca i 
„IBIS“, 
licka Б mezanin, 


МСЖ ТҮН mieszka- 

razach do 10 

słów 2 razy BEZPŁATNIE, Dal 
sze wyreży po 6 gr, 


przy 8 


POSZUKUJĘ 

2 pokoi z kuchnią, łazienką, oku- 
lica Potockiego, 
„kurjer Lwowski“ pod 


ZA zł- 12°50 zee: 
Kodak B.B, 2, 


б dobrym a = 


„M Jan Bujak, кек 4 
FUTRA NOWE 


wszelkie przeróbki 


SICHŁER I wów, nl, Halicki 141ъ' 


Już zadesziy па aezon jesienny i zimowy, 

KAPELUSZE S himan stra a 

KAPELUSZY М LWów, 
„KAFKA 


I CZAPEK nl. Halicka 4 


AUDYCJE RADJOWE 


Radjostac'a Lwowska 
Piątek, dnia 4 października 1935 r. 


6.30 Audycja poranna. 7.50 (Lw) Od- 
czytanie progr. 7,55 (Lw) „Parę infor- 


macyj' 8.00 Audycja dla szkół. 11.57 
Sygnał czasu i hejnał. 12.03 Dziennik 
południowy. 12.15 Audycja dla szkół 


(dia dzieci starszych). 12.40 Koncert ze- 
społu Wiłkosza. 13.25 Chwilka dia ko- 
biet. 13,30 „Z rynku pracy“ 13.35 (Lw) 
Mizyka z płyi. 15.15 Przegląd gieido- 
wy. 15.25 Wiadomości o eksporcie poł- 
skim. 15.30 Muzyka lekka. 16.00 (Lw) 
Pogadanka dla chorych w oprac. ks. 
kap. M. Rękasa, 16.15 Koncert w wyk. 
ork. ork. T. Seredyńskie! о. 16.45 „Paź- 
dziernik na niebie i ziemi”, pogadanka 
przyrodnicza. 17.00 „W polskiej drew- 
nianej Pompei“ 17.15 „Minuta poezji“, 
17.20 Gabriel Faure: Xwintet fortepia- 
nowy f-moll. 17,50 Poradnik sportowy, 
18.00 Koncert. 18.30 (Lw, „Listy i pro. 
gramy“ omówi J. S. Petry. 18.40 (Lw) 


DO WYNAJĘCIA 


244-70. 
szko!ne 
1150 


FORTEPIAN 
króciótki, 
mała używam 
xnakemity 
z licytacji. 
Okaza sprze- 
da Sklenier- 
ski Lwów Ko 
pernika 26 

66 


wykonuje 
Lwów, Ha- 
716 


Weześnie zaczynają... 


— Zgłoszenia 
„Adam* 
(u.) 


„.KURJER" z dnia 4 pażdziernika 


od zaraz rządowcom, willa mu- duże pokoje, służbowy, ku “лів L pokoje, 


wia się pod kierunkiem nauczycieli w sztuce dziu . 


Z W, 


1933 
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ki“ 19.10 (Lw) Zapowiedź progr, na 
dzień następny. 19.20 Lw) Kocnert re- 
klamowy. 19.35 V'iadomości sportowe. 
19:50 Aktualny monolog. 29. 00 (Lwy) 
Lekka audycja muzyczna. 20.50 Dzien- 
nik wieczorny. 21.00 .,Obrazni z Polski, 
współczecnej”. 21,05 Koncert symfionicz- 
ny. 22.20 (Lw) Muzyka taneczna. 


34 Zł. SERWIS 


na 6 osób. — Najtańszy Skład 
A рогсеалу KAZIMIERZ 


LEWICKI p, mar” 


Marjacki 1. 10 

Brahms i Beethoven w radjowym 
koncercie Sytmfonicznym. — Wspaniale 
przedstawia się program koncertu sym- 
fonicznego orkiestry Р. R. w dniu 4 от. 
(piątek) o godz. 21.05, obejmuje bowiem 
arcydzieła literatury muzycznej: Symfo- 
nję IV-tę E-moll, Brahms». koncert for- 
tepianowy Es-dur Beethovena, dzieło 
siuszti nazwane „królewskiem', 

Na пісгпапуси szlakach. Dnia 4. bm. 
(piątex,, 0 godz. 12.15 naduna będzie 
LEA audycja. dla dzieci starszych 
p. t „Na nieznanvch szlakach”. Rozpo- 
“M ją krótka pogadanka dr. Feliksa 
Burdeckiego o polskich podróżnikach. — 
Drugą część audycji ""ypełni obrazek 
słuchowiskowy osnuty na tle przygód 
polskiej ekspedycji polarnej па: Wyspie 
Niedźwiedziej, Słuchowisko napisał je- 
den z Uczestników owej wyprawy, inż, 
Czesław Centkiewicz, 

Walerja Jędrzejewska przed mikro» 
fonem. W piątek, 4 bm. nadaje Lwow- 
ska” Rozgłośnia r. R. „Wesołą audycję 
muzyczią” pióra prof. Wiktora Haus- 
mana. Udział w audycji biorą: znana i 
ogólnie lubiana śpiewaczka lwowska p. 
W. Jędrzejewska, p. J. Zubik, oraz or- 
kiestra pod batutą konpozytora. Począ- 
tek o godz. 20-tej, 


o 
=ч 
N 


18.30 Leningrad. 


19:5) Praga. „T:eilo" — opera Ver- 
diego. (tr. z Teairu Narodowego). 
23.00 Beriiń. Koncert muzyki skandy- 


nawskiej. 


Rad'ostacja Krakowska 


Fiatek, dnia 4 października 1935 
6.30 Tr. z Warszawy, 7.50 Program 


na dzień bież. 7.55 Parę informacyj. 8.00: : 


Tr. z Warszawy, 11,57 Tr. sygnału czar 
su, hejnał. 12.03 Tr. z Warszawy,” 13.38 
Melodje dalekich * «raiów na płytach. 
15.15 Tr z Warszaw; i Lwowa. 
Tr. z Warszawy. 

18.30 Odczyt: „Kazimierz Brodz.ński' 
(W 100-:есіе śmierci) мурї, J, Pietrzyc= 
ki. 18.40 Wiad. bież. 18 45 Wielkie śnie- 
waczki na "łytach. 19.00 „Week-end lot- 
niczy w Niemczech” (111-1: list z Ram- 
burga i Nienstedten), wygł. j. Meissner 
19.10 Program na dzień następny, 19.2C 
Koncert reklamowy. 19.35 Wiadomości 
sportowe, 19.40 Tr. z Warszawy i Lwo- 
wa. 22.20 Muzvka taneczna z płyt. 23.00 


Tr. z Warszawy. 23,05 Pieśni polskie 
(piyty). _ / AA Se: л 

PARASOLE, PARASOLKI 

Parasole arro- 

cowe i mierni- 

ere, naprawy. 


pokrvcia peleca 
iedyna katolicke 
firma 


„Paragon“ 


Msrja Bemowa 


Przypominamy 
że codziennie 
zamawiać można 


a; orchidea“, „Kurjer Lwowski” 


jetta ogłoszenie nie może przesracaać 

50 słów. Ogłoszenia reklamowe wśród 

drobnych kosztują ха 1 mm. 1 łam. 30 gr. 

Ogłoszenia drobne przyjmuje Kanter 
əd godz. 9—19 her przerwv. 


| mini 


DWA 


rowana w Zimnej Wcdzie. 'Via-|pełny komfort, Lwów, Szymeno-lgród ~ 
domość Kumorowa, Lwów,  »-|wiczów 16a, dozorca wskaże, 
bińskiego 8 26790 267821261 5% 


— Młodzież japońska od najwcześniejszych lat zapra- 
dzitsu, której — jak wi- 
dzimy z ilustracji — uczyć się muszą i dziewczęta. 


DO WYNAJĘCIA 
kuchnia, 
OWOCOWY n- Lwów, 


| 


ЭО WYNAJĘCIA 


kamfort, o- 
Zadwó- 


Zgłoszenia Listopada С 


7, 


263858|nym, 
parter tylko miedzy ! 


2-2 1. 


we odnowione do wynajęcia, — 
Lwów, Supińskiego 26, 26796 


5-.POKOJOWE 
mieszkanie do wynajęcia m 
willi przy ul. Herburtów 9 (bo- 


czna Kadeckiej) 26799 
3 POKOJE. 
kuchnia, Lwów, Karpińskiego, 3, 
Чо wynajęcia. SEMI 
5 POKOI M: Ż 
kuchnia, komfort, do wynajęcia 
Lwów, Łąckiego 8. "26804 
POKÓJ 
kuchnia, komfortowe, słoneczne, 
do wynajęcia, Lwów, Grochow- 
ska 56. . * 2680? 
DWA 


lub trzy pokoje репу komfart, 
Lwów, Skrzyńskiego 4, właźc” 
cielka. 26813 


TRZYPOKOJOWE 


słoneczne, pełnbkomfortowe, — 
Lwów, Strze.nię 11a, Wocziin Zv- 


‚ 26838. 


3 pokoje, kuchnia, komfort z te. 
rasą па I piętrze we w:Ili przy 
салы 75. Oglądać 1 -4, telef jprzystanku,, Катоіікот ‚ретй е}. 


16 45 ' 


128: 
3 POKOJE © 
kuchnia, komfort, Lwów, Pias- 
ста 8a, m, 6. 76781 
5 POKOI \ 
słonecznych,  odremontowan' h 
Lwóv, św. Zofji 9, II p, do. wy»: 
najęcia, , 26789 
PEŁNOKOMFORTOWE 
frontowe mieszkanie =“ Којо ` 


1. 


blikiewicza, do’ wynajęcia ` I: 


2 ATF JEST 3 POKOJOWE 1 WDOWĘ 
"R u оу, к ЫЕ Lo. mama mia кеше Ае lolo оно sote 
p Wojsk, mundu-|nickiego 6. tel. 250-90. (D) szkanie luksusowe 4-pokojowe, , wynajęcia, Bow, ah Wiśnio-| UChnia komfor; do ` wynajęcia 
узу. ojs ca ni na I piętrze, w nowobudującym PET wieckich l. 8. 26855 plac Akudemictj 3, 26704 
` o i 
JĄCE Sk rc- 4 POKOJE się domu, Kochanowskiego 47 pokojowe mieszkanie, parter, DWUPOKOJOWE І 
harzerski(, огап ERĄ” I piętro, balkon|od 15 października. Informacje Sejny komfort, Lwów, Nabielaka 
bocze dle uczniów Szkół wynajeciu, Lwów, Dlugosza nd godz. 9—11 na mie tel. | 49 * 26844 mieszkanie, niski parter bez ła- 
technicz., ‚ kombinezony, |] 37. 26861 |203- 02. 26848 — = zienki, Lwów, Pawlikowskiego 4] JĄ 
© a Б MIESZKANIE "(Kw iatkówka), 26841 ў 
wiatrówki „ajtańsze = 3 SŁONECZNE 2-pokojowe z kuchni ełn 2 POKOJE 
asa „ŁALLIUM M*, — TRZYPOKOJOWE г J 5 Re. 8, ŚR у POKOJ OJE UMEBLOWANE 
1 ka 22, obok mieszkanie komfortowe, zupełniejpokoje. kuchnia, komfort, ПІ p. komfort, do słońca, okolica, komforiowo z osobnem wejś. 
„wow al, Hetmańska 35 odnowione, system : korytarzowy,|pokój, !uchnia, słoneczne, „iski Dworca Łyczakowskiego, zaraz z kuchnią z przynależncściami| сіәт t łazienką zaraz do 
руге т = e wysoki parter, zaraz do wyna- parter, do wynajęcia godz. 1--4 00 wynajęcia. Wiadomość lwów, w wiHi -* okrodzie zaraz do wy-| wynajęcia. Zgłoszenia: Dwę 
—-— —— jęcia, Lwów, Dwernickiego 42. —|Lwów. Modrzejewskiej 16. Wałowa. $, II p., tel. 2271-26. najęcia: Wiadomość: Lwów, Po- nickiego 1, 6, wów: Tel 95000 
JAB OGŁASZAĆ — gu|Telefon 209-2Ь 26847 2 вк 26887 nińskicgo 20 26834 стуу) 


~ 
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SPORT I WYCH. FIZ. 


ZWYCIĘSTWA POLAKÓW I WĘGRÓW 
W ZAWODACH KONNYCH W WAR- 
SZAWIE. 

W 7-ym dniu międzynarodowych 
zawodów konnych na stadjonie w Łazien 
kach rozegrano konkurs szybkości mię- 
dzynarodowy im. śp. Jakóba hr. Potoc- 
kiego. 14 przeszkód wysokości 130 cm., 
szerokości 450 cm.: 1) kpt Platthy (Wę- 
gry) na „Sollo“ 1.05,4; 2) por. Campelo 
(Włochy) na „Beaurivage” 1,07,2; 3 mjr. 
Lequio wa na „Nereide“ 1,09.6; 4) 
por. Inkey (Węgry) na „Аргац 11“ 1,10.4; 
5) i 6) por Hasse (Niemcy) na „„Olafie" 
i por. Ozols (Łotwa) na „Nargus' ро 
1.11,4; 7) por. Komorowski ną „Wizji“ 
1.12.2. 

Konkurs szybkości im. rzekli Wisły 
dla pań i jeźdźców cywilnych © пайт. 
hon. min. spraw wew. zakończył się zwy- 
cięstwem polskich koni, którę zajęły 
pierwsze miejsęa: ) p. Grabianowski па 
„Latawcu* 1,05; 2) p. Iwanowski па 
„Кїа@се“ 1,09.4; 3) p. Zwierzchowska na 
„Urwisie. 1,09.8; 4) pani Beauduin (Bel- 
gja) na „Tulipe* 1,12; 5) p. Schoen na 
„Рогјапіе“ 1.15.6; 6) p. Rath na „Tani- 


Pokoju mebl 


‚КОВЈЕК 


nie“ 1,18.4; 7) pani Beaduin (Belgia) па 
„Shuggy” 1,21,2; 8) Schmidt (Gdańsk) 
na „Suse' 1,22. 


LEKKA ATLETYKA 


Mistrz i rekordzista polski Kazimierz 
Kucharski opuścił Białystok udając się na 
stałe do Lwowa. 

Start Walasiewiczówny w Warsza- 
wię. (W nadchodzącą sobotę i niedzielę 
rozegiany zostanie w Warszawie dziesię- 
ciobój lekkoatletyczny o mistrzostwo 
Polski, W ramach tej imprezy odbędzie 
się start Walasiewiczówny. 

W szwajcarskim biegu maratońskim 
rzy udziale 56 zawouników zwycięży! 
dans Wehrli w czasie 2:49:50.6 sek. 

Zakończone zostały bałkańskie za- 
wody lekkoarletyczne. Pierwsze miejsce 
zajęła Grecja 148 pkt., 2) Jugosławia 123 
W 3) Rumunja 86 pkt., 4) Turcja — 

2 pkt. 5) Bułgaria 6) Albania. 

Turniej tenisowy o mistrzostwo Jaro- 
sławia zgromadził w dniach 27—29 wrzę 
śnia graczy ze Lwowa, Łańcuta, Rzeszo- 
wa, Radymna oraz miejscowych. 

Gra ро]. panów; mistrzostwo į puhar 
przechodni inż. Nahliką zdobywa Hebda, 
wygrywając w finalę z Kołczem Stef. 6:4, 
6:3, Poszczególne gry: ćwierćfinały; Heb- 


W ZIMIE NIKT NIE WYNAJMUJE 


z dnia 4 pażdziernika 1937 


da—Wojnarski J. 6:2 6:1, Bóhm—Bartik 
12.10, 6:2; Tindel—Wojnarski R. 6:2, 
6:0, Kołcz—Stafiej 2:6, 6:0, 6:0; półfinał: 
Hebda— Böhm 6:2, 6:1; Kołcz—Tindel 
6:2, 6:0. Gra podwójna panów: mistrzo- 
stwo zdobyła para lwowska Hebda, Sam- 
buco, bijąc w finale parę z Łańcuta braci 
Wojnarskich J. į R. 6:3, 6:4, bracia Woj- 
narscy potrafili wygrać z dobrą patą 
Böhm, Kołcz. 

Gra pojedyncza pań: mistrzostwo zdo 
bywa Wiercińska Bron. z Jarosławia. 


W turnieju tenisistów zawodowych o 
mistrzostwo Świata, rozgrywanym w Lon 
dynie padły we wtorek nast. wyniki: w 
grze poj. Stoeien pokonał Francuza Plaa 
11:9, 4:4, 6:4. W grze podwójnej para 
Niisslein — A. Burke pokonała parę E. 
Burke — Maskell 6:3, 3:6, 6:2, 6:3. 

W. turniaju tenisowym o mistrzostwo 
Pacyfiku w grze podwólnej panów tytuł 
mistrzowski zdobyli Allison — van Ryn, 
bijąc w finale Mako — Budge 7:9, 6:1, 
4:6, 6:2, 6:3. W grze mieszanej zwycię” 
żyła para pani van Ryn — Budge a w 
grze podwójnej pań — van Ryn Cruicks- 
hank. 

Znana tenisistka niemiecka Cilly Aus- 
sem wychodzi zamąż za obywatela wło- 
skiego, hrabiego Murary, W ten sposób 


Nr, 274. 
sport niemiecki po  lrahwinkel traci 
drugą swoją czołową tenisistkę, 

ROZMAITOŚCI 


Zjazd samochodowy do Ustjanowej. 
Małopolski Klub Automobilowy organi- 
zuje 6 b. m. zjazd gwiaździsty do Ustja- 
nowej. Zjazd. jest imprezą dostępną dla 
wszystkich automobilistów zrzeszonych i 
niestowarzyszonych z całej Polski, 

Do turnieju olimpijskiego w hoke's 
lodowym zgłoszone zostały dotychczas 
drużyny 15 państw: Anglji, Niemiec, 
Szwajcarji, Austrji, Czechosłowacji, Pol- 
Ski, Łotwy, Węgier, Szwecji, Francji, Ja. 
роп, Finlandji Rumunji, St. Zjednoczo- 
nych 1 Kanady, 

Mistrzostwa Polski w koszykówce 
pań odbędzie się w Krakowie w nadcho- 
dząca sobotę I niedzielę. 

W rozgrywkach o piłkarskie mistrzo= 
stwa Austrji padły ostatnio wyniki: Li- 
bertas =~ Austrja 4:2 (2:2, Vienna — Ra- 
pid 2:1 (2:1), Wacker — Sportclub 2;1 
(0:1). F. C. Wien — F. A. C, 3:1 (1:1). 

6 kobiet ukończyło raid kolarski Ulja- 
rowsk — Moskwa przez Leningrad i Ki- 
jów na dystansie 4,500 kim, 


Є 


[= == 
URZĘDNIK NAJTAŃSZA WYTWORNIA 
z wyższem wykształceniem najfiranek Wank, Plac Marjacki 6 
pesadzie rządowej — obra 1164 


f pensja, kulturalny ożeni się z 
OB. ul А Сог panną do lax 25. Posag niewiel- айтды РЕС " jm 
) 1 } a ankurencyjn1ia 
nych mi, еды 4 a POKOI UMĘBLOWANYCH I! a Span МК е у efektownie — nowocześnią Za- 
пае кичу Aseh 2 га" о tem wie każdy. Należy więc teraz już zapewnić sobie dobrego syblokatora. |Kurjer pod „Urzednik* _ 26а19[КЇз@ Skórskiego. Kopernika 12. 


zy do 10 Wyrazy 


po 6 groszy, 


POKÓJ 
przy rodzinie, bardzo tanio. — 
dla kawalera lub studentów, 
Zgłoszenia, Lwów, Długosza 26, 
m. 1] 


a POKOJE 
kawalerskie, przedpokój, łazien- 
ka, parter, Lwów, Kocnanowskie- 
go 52. Wiadomość Lwów, Potoc- 
kiego 56a, 9—4. 26884 

OBSZERNY 
frontowy pokój, Lwów, 
skiego 8, łazienka, 
djo, wynajmę. 


POKÓJ 


II p. drzwi 8. 


Supiń- 
balkon, ra- 


Pułaskiego 8, I pietro, drzwi 8. |4jry, 
Osglądać 2—4. 26838 |— 


POSZUKUJĘ 
dużego, niekrępującego 
Zgłoszenia pod „Dwóch“. 


PQKÓJ 
utrzymanie dla solidnych pań, 
komfort, fortenian, Lwów, Zofji 
1. 54, m. 5. 26847 


POSZUKUJĘ 


* POSZUKUJĘ 
studenta, utrzymanie, dom urzę-|ginnazjalna szuka praktyki biu- 
| dniczy, Lwów, Ossolińskich 10|rowej na gkromnyek warunkach. 


URZĄDZONY 
pokój z używaniem łaziene!: 
telefonu "tylko dla osób zamożr/zajecie 
nych. Wiądomość: Lwów, Łycza- |zaraz. Zgłoszenia Kurjer Lwow» 
kowska 32, drzwi 4, 


RODZINA 
26852 |ziemiańska wynajmie pokój u.|Uniwerystetu udziela lekcyj ae] | = 

|meblowany wraz z utrzymaniem|”!0 2 gimnazjum lub szkoły po-|7 niemieckiem, z maturą sem. do 
f osobie lub osobem kulturalnym, wazechnej. Zgłoszenia pod „Rze-|dwóch dziewczynek poszukuję —|__ 
umeblowany do wynajęcia, Lwów Глеб, Ossolińskieh 11, schudy|telny". 


WYNAJMĘ 
zaraz pokój słoneczny umeblo- 
pokoju,|wany, х osohnem wejściem, jed- 
możliwia w okolicy Technika —|nej, dwu osebom. Wikt albo bez. 
26840|Lwów, Pjekaraka 538, m. 4. 


W tej rubrych ząmieszczamy 
pokoju z fortepianem za lexcję| wszelkie ogłcszenia mieszkanio- 


» tylko 30 groszy. 


ABSOLWENTKA 


а jaj: to każdemu łatwo przez ogłoszenie drobne, zale zamieszezane 
w „KUR JERZE”, Przez miesiąc wrzesień 3 ogłoszenia do 10 słów kosztują 


a6814Listy do Administracji „Szybka 


w domu kaxolickim 


26811 ski: „Ambitna“. 26821 


STUDENT, 


28825 


26838 


od 


| |= pie, Nieąnonimowe listowne e- 
огјепгасја“, 28718 ferty da Administracji рой „Za 
i PRZYJMĘ „adpłatą". 


26837 Rozłucz, Dudziną, 


»NA NIEZNANYCH 
SZLAKACH«e 


koncypienturę adwokacką z wpi- 
tem na Górnym Śląsku, edstą- 


PIERWSZORZĘDNĄ 
kl, II półr. 


NAUCZYCIELKĘ 


LARI 
26785 


UNIEWAŻNIAM 
zgubione świadecņwo szkolne VI 
roky szkol. 1981/2, 


W tej rubryce zamreszczamy 
ogłoszenia do 10 słów ро 80| { 
groszy mm dalsze wyrazy po 5 
kupicskie ро 10 gr, 


WYTWÓRNIA BIELIZNY 
i haftów „DANUTA“, M, Rudnic-!§ 
kiej, Lwów, Sobieskiego 4. Przyj» 6 
muję szycie bielizny damskiej, 
męskiej i pościelowej. Kompletne 
wyprawy Ślubne. 


25418, 


BIURO 

podatkowe radcy skarbu Baczyń. 
skiego przeniesiona na ul, Ва 
torego 4, I p. Tel. 251-79, 
26848 


KOSTJUMY 


gimnazjum ХІ. Bronisław Weyde|płaszcze, tanio, eleganckim kro- 
26864|iem wykonuję WRZĘŚNIEWSKI 
2686€ 


Lwów, Hetmańska 8, 


ŁóŻKA METALOWE 


y Wim 
ШЕСЕ 
АТИ 


POLECA 


YMTANE 
WYSKI 


VOL 


1272 


wydanle 
stenegrafji 


niach, 


muzyki i niemieckiego. Kurjer| wa przy 3 razach do 10 ołów 
pou „wspólny“. 26859] 2 razy BEZPŁATNIE, Dalsze nek 45. 
wyrazy po 6 gr. 
POKÓJ "W z == 
umeblowany, osobne wejście, — PIŁSUDSKIEGO 11a 
Lwów, Romanowicza 22, .: a do wynajęcia lokal sklepowy 
z dużą wystawą. Wiadomość I p. | А 
SAKRAMENTEK 26 strona lewa. RADJO DLA DZIECY - 
mieszkanie 7, komfcrtowy pokój W PIĄTEK 4.X. O GODZ. 12.15 
z dobrem utrzymaniem. 
AT" MASZYNISTKA ZA MIESZKANIE 
Я OW. Ax, z własną maszyną praktyką —|(umowa) u zakresu szkół śred- 
Po al пор араат Ki pał. Ogłoszenia w леу rubryce|jposzukuje pracy biurowej, Zgłt.jnich udzielę korepetycyj. Listy 
dziesi Lwów, Tarnowskiego | Z3mieszczamy ро 80 gr. od 15 z лаш, Каша рон Zs: TT": шш 
, , ; A] z szyna 26820 
1. 98, 26783 а. dalsze wyrazy ро TAŃCÓW 
2 wyucza St. Daszyński ul. św. 
POKÓJ INTELIGENTNA Mikołaja dziesięć. 26829 


balkonowy, głoneczny, osobom na 

stanowisku do wynajęcia, Lwów, 

Piłsudskiego 3, m. 7. 26798 
POKÓJ 

frontowy dla dwu pań, Lwów, 


uczciwą i pracowita szuka zaję- 
cia do 1 lub 2 osób za skrom- 
nem wynagrodzeniem. Łask. zgło 
szenia do Kurjera „Polecenia“. 


ogłoszenia 


SĄ dalsze wyrazy po Б groszy. 


Żulińskiego 18, m. К. 26809 
тс AE A PANI 

POSZUKUJĘ inteligentna, sympatyczna, przy” POKOJOWA 
dla przyjezdmej ciehego, ciepłe. stojna, gospodarna, oszczędna, 


ge pokoiku w kuturalnem et 
czeniu, najchętniej pensjenatow 
Listy Kurier pod 
а 26801 


PRZYJMĘ 
studentkę, wspólne mieszkanie,|dyni, kucharka, i 
utrzymanie, Lwów,  Jabłonow-|Lwów, Gródecka 88, Pajączek. 


skich 24, drzwi 4. 26815 


o.|zajmie się kulturalnym domem. А , 
o|Lubi dzieci. Poste-restante Ma- pensjonatu „Janina 
„Inżynierowa rja Mirska, Nadwórna. 


WDOWA 


26839 |20. 
SŁUŻĄCĄ 


26858 dectwami. 


W rubryce (ej zamieszczamy 
do 15 słów przy 8 
razach 2 razy BEZPŁATNIE — 


wysokiej, 
(lecz nie piękność) lat 27, до» 
któraby w martwym sezonie za-|brze wychowhnej, seminarzystki 
stąpiła kucharkę, potrzebna dojbez posady, szukam porządnego 
“ w Rozłu-|człowieka па meża ze sfer urzę- 
26786]dniczych na stanowisku do 
37. Wyprawa i 3 tys. zł. — Po- 
ważnie myślący z pełnem nazwi- 
w średnim wieku, dobra gospo-|młodą z samodzielnem gotowa-|skiem do 8. X. proszę do Kurje- 
szuka miejsca,|niem, przyjmę zaraz, Lwów, Dłu-|rs Lw. Dyskrecja z mojej stro- 
gosza 37, m. 6, zgłoszenia z świa- ny pewna, pod „Bez matki". 
26862 


DLA MOJEJ CÓRKI 


przystojnej szatynki 


lat 


26791 


NOWĘ POPRAWIONE 

podręczników: STENO 
GRAFJA polska, Polski system! 
prof. 
BLA we wszystkich księgar- | Reklama 


PIŁECZKI 
do robót szkolnych poleca fir- 
ma Fr, CHLADEK, Lwów, Ry-| 


0 
5 


= 


KOPERNI == Те, 295.91 
496 


Stan, КОК- | 


1806 


w KURIERZE 


1996 jest skuteczna 


Humor zagraniczny 


— Jesteś zawsze roztargniony: Czy nie zauważyłeś, £o 
vychodzisz z dwomia parasotami?!!! 


(Le Віга — Paryż) S Е. 


CENNIK OGŁOSZEŃ: mi iihrhhh-hihlimmmmhm KM 


Kekiamy w tekście: 


Na 1-szej stronie 5 s e 6 6 o s Zł. 150 
Cała 1-eza 6trona „ » : р B a р 6 a 1.200— 
Na 2-giej і 8-ciej stronie « s R R R a 0.30 
Cała 2-ga lub 8-сів strona s 5 p в a 3O 
Мп dalszych stronach teketn 5 5 у a 3.10 
Cała strona » »: n i u s 6 в єє в a %0-- 


koastawą obliczenia jest 1 
gostały zamówione poprzednio, a nie były zgóry 


mm, w 1 łamie, Podwyżka cen ogłoszeń może nastąpić w każdym 
zapłacone, — Że zastrzeżenia miejsca dolicza się 25 proc. — 2а układ tabelaryczny dolicza 


Różne reklanys 


Komunikaty i artykuły reklamowe , . 21. 1-— 
Na atronie kronikerskiej . « 6 ь у 6 и 0.80 
W dodatku literacko-nnukowyf. s p 6 E m le 
Nekrologi do 200 mm. , у 5 > BOR pm 0.50 
т a 300 „ e e з э р ъз „ (80 
я  ” powyżej 800 mm. s ь 6 г з a —— 


Ugłossenia drobnez 


Ogłoszenia za teksteń та mm. „ „ : Zł. -.80 
Na ost. stronłia i rśród drob. (6 łam.) > „ 0.80 
Ogłoszenie drobne za "WO p рр Bo b „ 0.10 
Matrymonjałne . ; 6 6 « 6 £ з Bo bs 0.10 
Ula poszukujących pracy zz BWO. є 5 ø 0.08 
Drobna ogłosz. przyjmuje sie tylko za gotówkę. 


czaeie 1 obowiązuje także te ogłoszenia, które 


sie 50 proc. Ogłoszenin ©” namerach dwiąteczn”ch * niedzi. lnych kosztują о 20 proc. drożej. 


Wydawca: Mgr. D. Масієікоь 


Czcionkami DRUKARNI KRESOWEJ 5р. z о. a. Lwów, Mochnackiego 48 


UWAGI: 


Omyłki, które zasadniczo nie zmieniają treści 
ogłoszenia, nie upeważnieją do żądania zwrotu 
gotówki. ni też nie okowiąznią Administracji 
do bezpłatnego powtórzenia anonsu. Komuni- 
katów bezpłatnych nie umieszcza się. Zniżek 
nie udzieła się. Reklamacje miejscowe uwzględ- 
nia się do dni 3-ch. zamłeł;+>we do dni 8-mi: 
o, dety ukazanis się ozłoszenła. 2а эртет. 
plarze dowodowe liczy się 20 gr. Ogłoszenis 
do numeru bież. przyjmuje się do ;odz. 16-еі. 


Odpow. red. Stanisław Starzewski 


wa 


